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Książe pszczyński 
o&niriuł pensie dureruo• 

ro na 
Katowice, 18 stvc-mia. 

Roll łX I 

W związiku z ciężką sytuacją finanso 
wą zakładów księcia Pszczyńskiego. kló 
rego płatności wynoszą łączme około 
150 miljonów złotych gospodark<t cał„~o 
majątku obiął osobiście sam ks1~że 
Pszczyński. Książe Pszczyński z miejsca 
zakwestjonował szereg wydatków, za­
twierdzonych przez jego dyrektorów, 
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400 tys Zł Zd. efraud al k ent i:tucrz!ńk~~~f;dr~z~~;rls~i~~rded~ł~vs~~ Ow Pro Ur I znacznie we z.naki wszystkim dyrekto-
• • 1 rom przedsiębiorstwa, bowiem obniżył 

firmy „Strem·". - Feilchenfeld uprawiał swój im .pensje 
02

sprocent. 

proceder od ~zeregu --lat. 670 miljonow na , . 
inwestycje . Warszawa, 18 sty..:znia. 

Onegdaj donosiliśmy o nadużyciach 
dokonanych przez. długoletniego proku­
ren-ta zakładów chemicznych „Strem" 
przy uJ. Mazowieakiej 7, Mieczysława 
Feilchenielda, który decyzją sędziego 
:iiledC'Zego został osadzony w· areszcie 
przy ul. Daniłowiczowsikiej. 

Sledztwo wvkazało, że Feilchenfeld 
zdefraudował przeszło 400.000 zł. Feil­
chenf eld był współwłaścicielem różnych 
przedsiębiorstw handlowych, między in 
n~mi rueistniejącej już od 30 stycznia r. 
ub. firmy zajmującej się eksploatacją sa 
tJ:.Ooehodów vartax, oraz biura eksoedy­
cyjnego i składów towarowych Józefa 
Kellera (Gl'zybowska 30). 

.Jako długoletni pracownik firmy, 
Fe1lchenfeld cieszył się wie~iem zaufa 

niem dyrekcji, od której uzyskar żeżwo­
lenie zdyruwm.towania fi.rniie "własnych 
weksli. Pó:iniej już nie prosił o pozwole 
nie, a poni~waż prowadził dział weksli, 
i dep::izytów, sam wkładał do portfelu 
wekslowego weksle swych klijentów, za 
które polecał wypłacać sobie gotówkę. 
Gdy nadchodziły terminy płatności, wek 
s:li, zamieniał jeone weksle drugiemi. 

Oczywiście, były to wszystko wek­
sle bezwartościowe. Przez półt-0ra roku 
prowadził nieµc~ciwy prokurent swe ma 
chinacje a ponieważ o datach normal­
nych rewizyj był przedtem powiadamia 
ny, porządkował portfel wekslowy do 
sum, które wykazywała księga zdy&kon­
towanych weksli . 

Przed kilku jednak dniami naczelny 
dyrektor zakładów zarządził n&igle re-„ . ~ . ~ .... · . ·„~ : „ :1· ', : . ~~' -.· . -~ ~ . ·_ . . ,· 

pr•e•nac:zul r~qd :tran<uslłi 
wizję, opieczęfo,wano więc kasę, księgi 
i portfel i cała sprawa wyszła na jaw. 
Udowodniono poz.a m:i.chinacjami wek-
slowemi, że Feilchenfeld przywłaszczył Paryż, 17 stycznia •. 
sobie większą ilość wartościowych ak- (Polska A!!encia Telegraficzna). 
cyj. Jak już zaznaczyHśmy, Feilchenfeld Izba deputowanych przyjęła iedno-
był właścicielem trzech will w Gd:ińsku gł-0śnde projekt usrtawy, przeznaczający 
i jednej w Otwo·cku, staniowiących war sumę 670 miwjonów fr. na inwestytj.:: w 
tość 400.000 zł. dziedzinie 'gc~pcdarstwa narodowego, w 

Ponieważ jednak hipoteka tych do- ce1lu unii~ni_ęcia W1Strzy.mania pr ::u:. i co 
mów obciążona jest sumą 270.000 zł. za za. te~ 1dz1: be·zrob?c1a. Zaznaczyc na­
kłady „Strem" uzyskały zabezpieczenie; le~y,. ze pro1ekt budze1tu n.a r. 193; prze 
tylko sumy 130.000 zł. Zachodzi możli- • w~~u1e .na te ~ele . wyd.atk1 w. su:n1e 1~ 
wość, że straty towarzystwa są 0 wiele ł rr.1iJijar~ow1 za~. cał1~ow1ty pr?1ek, akc11 
większe ani,żeli pierwotnie przypuszcza- - 17 1 poł m1l1ardow, rozłoz.mych '1a 5 
no. lat. W_obec obaw opozy1..i:,_ ~ wyd?.t.ki 

Areszfowany pr0kurent jest notowa- z budżetu r. 1931 .uszcz~pt~ ~nwes·~yc1ę, 
ny przez policję polityczną. si;iraw?z~awca pr?Jektu 1 minister fman­

scw oswiadczyb, ze w !.'a'.!1e potrzeby &U 

my, przewid·ziane w budżecie na r. 1931 
zostaną podniesione. 

wicew~~~.?~piński Ujęcie fałszerza dWGZłotówek. rtowy manifest repu­
blikanów hiszpańskich w wypadku samochodowym. Zliubllu 110.. papierosg. 

W • Wars7.aw~. 18 stvczrfo. Wąrszaw , 18 stvcz1;ia. jt;o dwuzłotówkami do 1 komisarjatu na 
h. czora1 przedp?łudniem na samo- Do budki z papierosam· ZofjJ Jótwiak ul. Bed11arską. Po drodze zatrzymany U• 

W
o 00a,..., zastęp0cy .~ 0k~isarza drłzą~u m. s.t. 1 (P.ansl,\a 90) na rogu ulic . Królewskiej i siłował pozbyć się chusteczki, którą dy­

• „zawy Lpms 1ego wpa a 1adąca z K k k" p d . . 1 k • · · ·r h d ·k p 1 · t 
nadmierną szyb-kością i prowadzona I rado;vs. 1ego rz~ mk.1esc1~ pod"Zedł o.- is re;n1łe _opdusck1 na te o m . od1cJ.~nł 
nie przepisowo taksówka. I neg aJ w1eczore_m J_a 1ś męzczyzna ,Pro- 1 zwroc JC ~a i:a . o . uwagę, P? . m9s 

Samochód komisariatu rządu ulec5ł sz~c o dwa papierosy „Grand Prix", .za ;husteczk_ę t zdz1w1l się. moci:o J~J c1ę­
roZ1~1iciu a wicewojewoda OLPińskł m"'a · ktore. zapłacił monetą dwuzłoto\v,ą. j ~arem. Wnet wszystko się ~vy1aśmło: -
potłuczone lewe ramię. ~Ie upłynęło kwadransu, gdy ten sam i,;husteczka b_?w1em zawierała kilka 

męzczyzna jeszcze raz przyszedł po dwa sztuk dwuzłotowek. 
~omordo--•oł papierosy i jeszcze raz zapłacił dwuzło· I W.komisariacie stw 'erdzono, że oszu-
A. • .,. tówką. Gdy znów zażądał dwucb papie· stem jest SO-letni Srul Symchowjcz 1a-

6rata i siosfrę rosów nieszczęście chciało, że Jóźwiako· 1 mieszkały w Otwocku przy ul. Warsza-
Dcrlin, lB stvcrnia wa wydawała innemu klijentowj resztę 

1 

wskiej 47. W kieszeni jego palta i ubra-
<Telei?ram własny)· z pięciozłot_ówki otrzymaną przed chwi· j nta zn:itezio~o kilkanaście drobnych sp~a 

W miej<;cowości Głieneche r;~·-le~ni tą dwuzłotowką tajemniczego pana. wunkow, ktorycb dokonywał celem zm.a 
wieśniak Werner zamordował S''!f'go . Klij~nt zwrócił jej uwagę, że dwuzło- . nr dwuzł_otów~k. P~za_tem miał on zmie­
brata i SO-letnią siostrę. Przeprowa ~n- towka Jest podrobiona. Nieznajoma popro n1onych JUŻ k1lkadz1e~1ą~ złotych. 

prit:edfl7 n1onor«.fiii 
Madryt, 1 stycz ia, 

(Polsk a Agencia Telegraflczna) . 
Grnpa zwolenników republiki wyda­

ła manifest , podipisany m. in. przez O te 
gę , Yrasseta, Pereza, Deayala, Grego­
rio Maranona, występując przeciwko 
monarchji, która nie potrafiła przeobra­
zić się w instytucję narodową, a pozo­
stała jedynie zrzeszeniem poszczegól­
nych grup. pasożytu1ących na organiz­
mie hisZ1pańskim i wykorzystujących swą 
władzę do obrony reprezentowanych 
przez nich interesów. Manifest kończy 
się oświadcze.niem, iż monarchia winina 
być zastą.piona przez republikę, któraby 
przyczyniła się do odrodzenia życia na­
rodowego Hisz.panji. 

ne dochodzenie ujawniło. iż zal 6i$"tv. 0 I siła tajemn czego pana dwuzłotówkę i Osadzono go w w1ęz1en u. 
~koo~ew~~omtlespmuma~tk~wyszl~ ~w~~rn~~ mu~zm~n~ ••••••••••••••••••••••••••••1

•••• 

we,g-o. , pieniądze. W rzeczywis ści pobiegła do 
Werner nie eh ciał zanfasić i1r1.łt1 stojące~o na rogu policjanta, któremu o 

ani siostrze należnych itu sum sp1Lik1..1- 1 ws7v~tkiem opow·ed7iała. · 
wvch, Policjant zabrał jegomościa płacą~~-
- MiidWU li ~ IP 

' Cygan·bandyta wpadł w ręce policji 
dzi«:fti pr~vpodflo111ej oDJonturze na iormorftu 
Tomaszów Mazowiecki, 18 sryczr.~:t. kilka ciosów w ldowe, poczeru wysko­
Na jarmarku w Ujeździe z niezna- ~zył z pędzącei?o pociąi?u i zbieł?ł„ 

nych ~rzyc~y_n ~vybuchta b_ójka. w cza-I Od tej chwili wszelki ślad Jpo nim 
S!e ktorcJ meJak1 Józef Cw1kła postrze- zatrinął. Kalinowski zmienił nazwisko i 
l•ł 39-tet!lieR;o cygana Stanisława Do-

1

1 osladł w Tomaszowie. gdzie hand!owal 
guslawsk1e20. . . . końmi. Mimo wysłania za nim listów 

~~~nncgo przcw1ez10~0 .do szpital~. gończych nie zdotano go odszukać i 
Po!tcJa tomaszowska, maiąc po1-1fne w1a dopiero teraz wpadł w rece władz. 

.Demonstracja komunistyczna 
pod.:zas pro.:esu sqdoweao 

Budapeszt, 18 styczni::I. Komuniści urządzili demonstrację na 
Wczoraj rozpoczął sie w Le~P1vn'.e sali sądowej. wznosząc okrzyki µr1 ·:­

wielki proces komunistyczny. Na ł:rn ie ciw rei?entowi i rządowi. 
oskarżonych zasiadło 24 komun!stów, Przewodniczący sądu polecił w<;zv­
którzv w roku ubiegfvm usiłowali w v- stkich komunistów osadzić na nrzt.c: :- ~ 
wołać rewolte na wsi. ~-6 l{Odzin do ciemnicy. 

co i u lino·nsu-e lol 
przez Jl.~lanlfgk 

Paryż. 18 stycznia. York-Paryż. Lot ten finansuje zna'.1Y 

I .""-;,: < ~,: c • •. /: „,, , : ; 

Dwaj lotnicy Le Brix i Doret na fabrykant paryski Coty. Obecnk ot.y­
wiosne bieżącego roku wysta:-tl•Wc-.ć I dwaj lotnicy wystartowali w lsires ' co 
maja. do lotu Parvż-New York i Ne·v I lotu celem pobicia rekordu dług0ki lo­

t -~ ~ ' • • ' ~ ,,,. "~ • • ... ~ .~ :- ' - • > ) . ~ j • ~ • 
domo~c:. że postrzelony cygan, miesz­
kaniec Tomasrnwa, legitymuje sie fał­
s1ywem nazwis'.ciem, przesłały odbitki I 

~~~~!~~1~t~11:riśb:r~e~~1~::;::.~0t~ Katastrofa kole1·owa \V Ząbkow·cach 
samości cyirnna. j 

tu bez lądowania. Przed kilku d'1iami 
wystartowali oni do tego lotu. z .. stali 
jednak zmuszeni do lądowania. Prze­
oowiednie meteorologiczne są !~ ader 
dobre. 

Urząd pow'adomif natychmiast ko- l!i WOdODÓW z wędlem uledlo rozbi«:iU 
misariat tomaszowski o rezultatach . :1f siqi«: Walii 
swych badati. Oka 7 ato się, że rzekomy Ząbkowice, 18 stycznia. 1szynista wyrz.u-cony z lokomotywy na 
Bo!;:usfawski notowany był w urzęd~ic Ubiegłej nocy na stacji w Ząbkowi- tor doznał ciężkich uszkodzeń cieles- .,.,,ujeżdża do Jlmerufd !i'ol. 
śledczym już w roku 1922 jako Jan Ka cach wJ•darzyla sie katastrofa Il.olejowa. 1 nych. 15 wa,!!onów z we!!lem ulef!lo zu- Londyn, 18 s1tycmia. 
liJ1"'"5ki z Warszawy. Dokonał on na- Maszynista pociągu towar.owego pad- I pełnemu rozbiciu. Straty sq bardzo 110- Pira.sa an1gie11ska poświęca wiele miei-
P d1t rabunlrnwego na kupca pod Woł- jeżdżającego od strony Sosnowca 

1

. ważne. · sca mająceij wikrótcę nastą.pić podróży 
kowys'.dem. którego śmiertelnie ranił i i.vskutek ciemności nie wuważył ia.dace- Na miejsce katastrofy przyb. yty po- I k-sięcia Wal1ji do Połud.niowej Ameryki. 
zab:·at mu posiac~aną gotówkę. I !!O naprzeciw na tym samym torze tlru-

1 

ciągi ratunkowe z Sosnowca i Łaz. Wta- An1glja o<l dawna już znajd1uje się z Allle 
Pod.c-rns ekskortowania bandvty z gierro nociarrn towarowego. , _dze śJ.edcze wdro ?.:vty dochodzenie, ce- ryiką łacińską w d·obry·ch stosunkach. 

Wolkowvska do Warszawy wyc'ą17nął . w· chwili, gdy już usiłował. w~ti:,~~t,""LanI ustalenia kto ponosi winę za zderze-l które obecnie jeszcze bardziej zostaną 
on poiic~auiowi bagnet, którym zadał mąć . oąrowó.z, nast(}JJilo zderzęµi§.:!v!.?--:. •nie. zacieś,nione przez Dohyt następcy t.roilll.1. 

' . . 

• 
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GOLF I PROHIBICJA W AMERYCE 
należą do najbardziej narod wych„ _sport w.-:-Prohlbicja jest 
nleprawna.~Tak twierdzi jeden z dzlów m rykań kich 

'llstaDJ~ prolii6tcu;nq 61aaoslall'łq iulflo pr1iernvlni1,v 
Prohibicja i golf to dzisiaj dwa na-' daków publicyście przedewszystkiem' krvło w mroku, wylegnie na powierzch' na zwykłe ordynarne piwo. Redaktor 

rodowe sporty amerykańs~ie. Golf jest przyszli na myśl liczni rzemieślnicy, I nie miasta-: fantazjuj~ Broun - wtedy 
1 
Bro~n właśnie ;voli piwo„. I to nie in­

soortem - o tern wie kazdy. Sportem którzyby nazaJutrz po ogłoszeniu wol- tłumy Iudnoscł nowoJorskiej wyczeki- ne Jak monachiJskie .•• 
Jest uderzanie małej 2'Umowej piłeczki : ności picia, mieli pełne ręce roboty i to 'i wać będą w porcie pierwszego oficjal-j Prohibicja coraz bardziej bierze w 
za pomocą sporego zagiętego na końcu na czas dość długi. Wyszłyby z nor i . nego transportu win albo wódek. Mister łeb... Pozwala to na smutny wn:osek. 
kija i posyłanie jej w ten sposób do dziur różne tajemnicze lokale i odwy-l vValker - burmistrz miasta, przyjmie ' że amerykanie coraz mniej piją.„ Zupeł 
dziur w ziemi. Jeśli ktoś z nas nie wi- ' kłemi od świata słonecznego oczami pierwszą oficjalną butelke szampana z ' nym zanikiem poważnej konsumcji a.1-
dzi~ł. te~o ~portu w ży~iu, to conaj- : spojrzałyby w oczy słońcu amerykal'i- 1 rl',1( kapitana francuskiego sta~lrn i wy-: koholów wsz~lki.ego r~dz~~u będzie 
mmeJ widział go w... kmle. Do golfa skiemu. Zniknęłyby równe wymy~Jne 

1 

głosi do niej (do butelki) długie przemó , wreszcie znies1eme proh1bicJ1. Ale tak 
trzeba się odpowiednio ubrać, trzeba · zamki i sprytne urządzenia sygnaliza- wlenłe DOwitalne... Witaj nam. witaj, ' ile jesicte nie Jest... . 
ml,eć odpowiednią sumę pieniędzy, aby cvjne ... tvsiące ś lusarzy. stolarzy, bla- tniłY hospodynu, - powie burmistrz. a I Prohibicja upada. a golf sfę rozwija. 
moc opłacić wstęp na teren - najtaniej charzv i innych rzemieślników, którzy ! okrzvk: „Niech żyje I musuje!" zostanie Pisząc z Ameryki i o Ameryce, będzie-
50 centów - albo wręcz trzeba być bo teraz są bez zajęcia, znalazłoby pracę 1 powtórzonv orzez wszystkich mieszkań my się t,rzymalLme.tod ameryka1'iskich. 
gatym, aby móc być członkiem wytwor i eg.zv<;te„- · ... I ców wyspy Manhattan. Jedni bedą cze- Najlepszą wymowa Jest · ~.ymowa cyfr. 
nego klubu. Przy golfie ludzie się kłó- 1 · Gdv faż wszystko, co dawniej się kali na szampana, inni na konjak a inni Niech tedy cyfry, a raczeJ wielkie hcz-
~a.. sprzeczają i zazdroszczą sobie. Golf , Aim·ee , w 'P!W•• • z;;e 0 by, mówią o golfie w Ameryce. 
Jest więc sportem z całą pewnością, ~ • • ~ • d . el!. Ta amerykańska gra , narodowa· (a-
jest SPO!t~n:i P.rzez. wykonywanie go. di.O ro~!flJIOOe laUSJe ~•e.:.,a meryka11.ską ~rą ~arodową jest prócz 

Proh1bicJa Jest mnym sportem. Jest te2'o - ~ak wiadomo - base bali, foot-
sportem przez Jej nie wykonywanie. oft:łet: .zoi;qdał 10 f~s. franfióf'l1 ods'!:ftodofl'onio bali a la Stany Zjednoczone, boks i wy­
Zarówno jeden jak i ~rugi sport mają \V Paryżu odbył się zgofa nieco-, Sprawa ta toczyła się przez dfoż- 1 cieczki samocho~owe .w . c.e!ac.h erotycz 
w Am~ryce . b. wielu . zwolenni- dzienny, jedyny w swoim rodzaju pro- szy okres czasu. Wreszc'.e konflikt mię nych) ma obe.cme do 3 .m11Jonów ~zyn­
k6w. Rózmca Jest tylko ta, ·ze podczas .ces. który w świede pedago(.?:icznym dzy o'.cem a wycho\yawcą, poruszają- , nych zwolenników: nie hcząc drugie ty~ 
!Ydy za uprawianie golfa nie irozi ni- : wywołał wielkie zainteresowanie. I cy jedno z najbardziej don:oslych za- 1 I~ z~olennlków tueczynnych, przewaL 
k~mu kara. za upr~włanle sportu anty·! Niejaki pan Dauprey wystąpił . na, ~adnie~ z dziedziny pedagogiczn~j, zo- 1 me mev.:iast. któ!e na ~erenach golf~~ 
Pl obibicyJne2o. mozna si~ .łatwo dostać dro~ę sądową pr 1,eciwko nauczyc1elo-" stał zlikwidowany na drodze polubow· J wyc!1 wi~zą naJdogodmejsze. war1;1nk: 
prze~ oblicz~ sądu. Rózmca PO.~atcm wi swego 7-m:oletniego syna. \V ory-1 neJ i pan Dauprey zrezygnował ze swe-,· naw.1a.~ama znajomości, prowadząceJ. dl 
fest Jeszcze Jedna. Oto golf roz.wiJa się ginalnej tej skardze zarzuca on wycho- go powództwa. małzens~a. (Czy taką osobę moz.m 
w AI?er ce w szalonem tef!l~l~ (udo-

1 
wa wcy, iż dziecko zostało przedwcześ-1 Profesor z!ożył piśmienne ośw'ad- naz:vać nieczynną spo:towo - to me· 

wodmmy to cyfrowo) ~ prohibicła upa- nie przez niego uświadomione. Miano- czenie, w którem wyraża głębokie ubo- chaJ pozostame kwestJą otwartą). 
da;. Powodem tego Jest właśnie ro~- ; wicie nauczyci·el wyjaśnił chłopcu, iż lewanie, iż rozwiał w duszy dziecka Około półtora miljarda dolarów jest 
WOJ ~portu 0~iiania prohibl~i!· .Oczyw1- , historia o św. Mikołaju jest zwykłym wiarę w na'piękniej~-1 legendę. zainteresowanych w całych Stanach w 
sta, ze. z. chwilą, gdy prolubicJa zosta-: wymysłem I nie zasługuje absolutnie Poczuwaiac s!c ) winy, profesor sporcie. golfowym. Kró!em golfu jes: 
nie . zn.iesiona. upadm7 i sport ~!1typro-: na wiarę. zgadza się dobrowoiuie zapfac'ć odszko 1 Angus Mac Divote ... Jest to człowiek. 
hi~1icyJ~_Y· Am~rykame będą p1h cock-j Ojciec chfopca, wychodząc z zał o- dowani.e w stosunku proporcjonalnym który gra w gelfa przeci'ętnie, . ale zato 
t~i e . nnne dzmy tak samo Jak i! nas żenia, iż nauczyciel rozwiał piękne łlu-1 do je2'0 skromnych dochodów. · I doskonale zarabia na terenach golfo­
się piJe .czyst.ą -:. naw~t !m - Jak U zJe ł wierzenia dziecięce oraz prze- Po wspólnem porozumieniu odszko- wych. Jego przedsi~biorstwó zbud<?wa 
na~ me kazą pic w medz1elę ze szkł~ kroczył swe kompet<?ncje nauczycie!a dowani.e to zostaf o ustalone w wysoko- i to P0!1ad 4000 domow klubowych. 1 .• u-
nek. .. . . . I matematyki, wysfapił o odszkodowani~ Iści 500 franków. Pan Dauprey, któremu rza.dz1ło ·Około 6000 terenów: W teJ bez 
• . .?r~ez .. omIJanie p;ohibicJI _ludzie, da~ , w wysokości to.OOO franków. które 1 chodziło jedynie o zasadn icze rozstrzy , bie . jest 2!30 te:~nów panstw?wy~h. 
meJ mepiJący, doszh do .tak~ego roznu- miatyby 70stać przekazane iakłeJś in· ~n'ęc.ie konfHktu, dołożył do tej sumy 

1 
gd~ie właśme .weJscie nie ko~ztuJe w1~: 

~owani~ w tym sporcie, ze obecnie stytucji filantropijnej, opiekujące) się 1.500 franków. i eeJ -·Jak to Już ,wsPOmlnali:smy - m2 
i;;hcą PIĆ za ~~zelką ce~ę - nawet za dziećml Cata ta kwota w wYSokośd 2000 50 centów. · · ·. '. · 
cenę _lega~~osci SJ?rze.dazy alkoholu. 0-j Tym nie·zwYkłym ,procesem za'nte- franków zostafa wręczona pewnej bied I Niezliczoną jest llczba miniaturo· 
czv~ista 1z orzeciwm są temu „bootle- resowata s-ię prasa całego św:ata. I nej, składającej się z licznych człon- : wvch terenów golfowych. Te miniatur . 
rz;y - przemytnicy alkoholu, którzy Szczególnie pi·sma amerykańskie rozpi ków rodzinie„ której ojciec w dniu Bo-! tak się mają do prawdziwych tereUÓ\\ 
błogosławią ustawę, przynoszącą, Im sywafy się o nim szeroko, poświęca)\c 1 żego Narodzenia padł ofiarą katastrofy· jak stół ping-pongowy· do kórtu teniso-
~ru~e. tysiące d<!laró~ docbod.u •. gow- mu obszerne komentarze. I samochodowej. I wego. Tereny te są wykładane specJal-
niei me są za zn.1esiemem prohib1cJ1 tak ną masą bawełnianą: wynalazca tej goj 
zwani speak-ea~!es (sł<?~O to ~~aczy ~.· ·i•s1a „, 10· ~u rnal~6łn' siC-1• •ffl fowej waty nazywa się fairbirn. Zaro-
„łatw~-mówiący - naJwrdoczmeJ dla li& j .., „ •w .iW ~~ ff .., I bił na swoim wynalazku kilka milionów 
te.ero, ze u tvch ludzi rozwiązują się go- d .-1. • t · I ł s od m-12 dolarów a w ciągu dwuch lat miał JOO 
ściom Języki). \~laścicłele tajnych szyn oma"'a si«: no aria n e ona " a .. miljonó; obrotu. Srednio każdy golfi· 
kowni, speake.asies, ~ą. również prze- Wfaśck:lel Jed·ne~o z hotel! p:i!'yskl.;h I zał się swej żonie albo wyprowadzic, sta wvdaje rocznie 600 dolarów na swJi 
ciwnf zmesJemu prohibicji. Poco znos!ć po Hcz't}ych !1iesnaslkac~ domowy.;h :oz- 1 albo ~•eszkać i płacić: . . I ulublo,ny so~rt. Oczywista, i.Z ludzle za 
ustawę, ~tora wpływa na podniesieme szed·ł się z zoną. Pam hot-e-larzowe1 - I Pam hotelarzowa me spudt1ewa·fa s:ę możni wydaJą na koszty utrzymania klu 
ko~sumcJ1 alkoholu... I ja'k zresztą niej•ednej małżo-nce -- była taki·ego Postępowania ze strony sweg-o bu. na ubrania i na sprzęt sportowy su-

A tvf!lczasem sport antyprohibicyj- sytuacja separatki bardzo ·nie narękę. 1 męża. Nie wi~ząc co robić, zwródfa my o wiele wyższe, biedni zaś wydaj~ 
ny kwitme w A~i;ryce ~ ro~wlJa się. j Zabiegała jak mogła o pogodze1_1ie się z ! się do rejenta i ~kiero~ała d0 s~e~o '!1~ znacz1_1i~ mniej: . \Yedług przyto~zonei 

Jeden z sędz10w naJwyzszego sądu mężem, gdy wreszcie wszystk!e pitóby j ia notanal11e wezwame, o przyJę.::1~ J-eJ powyzeJ średmeJ bczby .wydatkow na 
w stanie New Jersey - pan sęd2ia ' przebłagania małżonka, którema p~wnie 

1 

do łoża małżeńskiie~o. gł9wę na· golfa, średnio, ·również w A­
Clarc - wziął się na odwa~ę i nie ba-! dobrze sa.d~a za skórę zalała, poszły w Nie wiad,omo jak ipost:\Pił rejent, nie mervce. rocznie wydatkowanych Jes1 
cząc na to, że mógłby zadrzeć z ban- li niwecz, dowcipna paryfanka wpa jła na wiadomo z jaką miną sporządrnt akt, koto mil jarda 50 milionów dolarów na 
dą Al Ca~one, ogłosił poważny trak- sprytny pomyst. Oto ip·rzez je·d il·ego z.e którego - jak ustalono - nie z~ają cele golfa. 
tat orawmczy, w którym czarno na swych przvjaciót wynajęta pokój w hote ~archiwa notariat.ne cał1ego świata. fak- Rzeczoznawcy obllczają, ie za 15 
białem udowadnia, że ustawa problbl· '11u swego męża i w tajemnicy przed nrm 

1 
tem jest jednak, że to orvginalr.e wezw:t lat golfowi przybędzie do 15 mfljonów 

cyjna Jest wydana nieprawnie I że ni· wprowa<lzifa się do hot·e·lu. I nie <lo~z.to do rąik twar·d·ego węża I że 
1 
nowych zwolenników. Już dziś około 

lrn2~ nie obowiązuje. Interpretacja zna I Hotelarz ni•e zrniękt i po tym :>.kcic 1 nastąpiła na nie 1Tówni•e7- przez no1:ariu- I 500.000 ludzi znajduje utrzymanie w 
kom1teg.o prawnika ies~ utrzymana w irozpaczy ze swej i ·.>ny. PJ tygndni·u sza ud.ziefona odpowiedź. Sprawa 5·est przemysłach i zajęciach, które stwo-
toni~ mezwykle pow!lznym. upstrzo- 1 przystał swej żonie przez cl'Yre•'.dor.'< hc-1 obecni•e odlda0na do są·d'U. rzyło szaleństwo golfowe w Ameryce. 
tJa hcznemi cytatami 1 komcntarzami. 1 relu rachune1k za pokój. Uparta kobleta Przyz,nać trzeba. że rozpoczęta zo- zawodowcy golfowi zarabiają nie-
Wvwołała ona w Ameryce zr9zumiałe 1 wpadfa w szalony gniew i oświad1clył:i . 1 stala w sposób czysto rze~zawy - choć zwykłe sumy. Walter tta~an pobiera 
7,~orszenie. . . I że nie myśli p.facić, g.dyi je::;t 11 st.ebie w· cht>dzł o we~wam~ do spła~tm:i. .ni-ewy- 30.000 dolarów rocznie, nie licząc umów 

Arneryk~me pasJo~~ją się do spor- 1 domu. Zdania tego nie podzi·elił j.ec·n~k I ~ł~!!o. zobow1ązama, zobowiązania mat- reklamowych, jakie ma z wielkieml fir 
t~w. kochaJą spo~t picia przedewszyst- mąż i znów przez dyrektora h.>telu ka- zensk1-ego. mami, które mogą i chcą płacić. Handel 
k!em. dla. tc~o •. ~e Jest .to spo.rt - a ter~z d „ terenami zdatnemi na .• linki" wzmó~ł 
ZJawia SI~ Jakis sędzi~ i !'swiadcza, ze Po""--orna •bro DIO się niezwykle. Ludzie wyrywają sobie 
pić właściwie '':'oln?, .ze mkt nie ma pra a ,,.. 16 ·· z rąk jakikolwiek skrawek pola, który 
wa zakazywania picia. A p~zatem-ile nledoszleJ samo•6Jt:ZUDI nadaje się, lub nadać się może na te-
honoru spływa. na Stany ZJednoczone . . reny do ~ry w golfa. 
- Je~yny kraJ, któ~y ze wzgardą od- w ostatni dn.m. u~ .. roku p;zydarzyt I . Pol?arzona w straszliwy sposób ko- Trzeba przyznać, że ~olf jest soor-
:-vroc1ł się .od !lapoJow wyskokowych, się we francusk1eJ m!eJscowos.cl Belleo b1eta Ję~a wówczas bła~ać córkę . u tern niezw kle miłym. Jest to racżej 
Jedyny, kraJ •. ktorego .oarłament ogłosił. I rile wstrząsający. dramat pom1ęd~y 37~ sk!óceme tych •1ęczarm, w odpowie- rozrywka ~portowa. Wyciąga on lucl.;,! 
że. narad .1!~~ chce .mć... To wszystko letnią córką •. a JeJ ma~ką, 65-letmą s!a- dz1 na co. ta, chwyci~szy :ra młote~, z miast na zieloną murawę, każe im od 
miałoby poJsc w mwecz.„ Sędzia zro· ruszką. .Obie. te. Jrnb1ety postanowiły ooczęła bić Ją nim naoslep P<> głowie_ dychać świeżem powietrzem i pozwala 
bił stanowczo faux pas. rozstać się z zyic1em, przyczem umó- ł twarzy~ . , . . im soędzić kilka godzin w mitem towa 

Za sędzią poszedł redaktor Heywo.- wł.one zostało, że przedewszystkiem Gdy i to me spowoqowato sm1erc1 rzystwie i w zdrowych warunkach. 
od Broun - znakomity nublicysta, au- córka zabije matke. poczem sama od- oszalała zbrodniarka usiłowała podpa- . . . 
tor poważnych artykułów wstępnych' bierze soble tycie. llć łótko, na którem wita się w nlewy- Golf oowoh przemka 1 do 'Europv. 
w jednym i najpoczytniejszych dziepni l Pragnąc więc doprowadzić do skut„ stowlon~J męcz~"!T· . JeJ sta~a m~tka. W Angli.l j~st i~i uprawianv od setek 
ków nowojorskich. Broun widocznie lu ku ten straszliwy zamiar, przed·ewszy- Wreszcie. gdy JeJ s1e to . meudawato, lat. AnglJa Jest oJciyzną ~ol.ftl. W Ame­
bujący się w piciu winni wódek, wziął stkiem córka zadał$ leżącej w łóżku I półprzytomna z przerażenia i opanowa rvce jeszcze ~O lat temu mkt nie w!.e: 
a. rgum~nty .prawnicze sędzie~o Clarca' oczekując-el śmłęrc! staruszce kilka cło 'j na . optęd~m poczęta wzyw~ć r~tunku. dzial. co to stowo znac~y. ~Ve. francJi,.1 
7.Upełme na serio i począł zastanawiać sów nożem, a widząc, te ofiara Jei stra lbf.~gh n.~ ten krzyk sąsiedzi, zaalar w Niemczech ~olf przyJmuJe s1e po:~o.1. 
~lę nad tern ... jakby wyglądał Nowy sznego czynu żyje dąJej, postanowiła. mowah lJ:Ohcję, która zaares~towara Uczmv się grać w golfa, uoodobm1.mv 
Jork. i:rdvbv orohibicJa została znieslo- zabić Ją przy g>omocy !,>rądu __ !=lektry- i zb~~dnla·rkę, a. ~atkę jej pr~ew_1ozła w 1 si~ nt7,~i to do amerykan a to wiele 
Da. Oba.łe.nm o .cWęb swych JlbQgich ro cza.ę&O» - - -1_stanie beznadz1eJQym do SZJ)ltala.. .zna.czy... &. O. 

-----1 „ . .--
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1C fe1n, laft · fo :11.icio n1alo, DJi~lftq fłDJio•dq soslat «:flcia af .. 
5) (Włcł~ł film niemu "Expressu„ - :Jłusirorr;ał '§f. !Do6raudsftł) 

Kicia jest u szczytu żvczed 
Gdy korzysta z pięknych ćwłczeii 
Pod przewodem sweJ mistrzyni 
To. co trzeba. chętnie czyni.„ 

„Odbierz sobie Zycie. fundn~ ci truciznęr 
uwiedziona robotnica w okrutny sposób zemściła si~ 

na młodzieńcu, który zlekceważył jej uczucia 
Wfa.dysfaw Plechowsk~ syn zamot- 'chem. - Jeśli nie masz pienk;dzy, to ci · czoną, zaczepiła eh. 

nego kupca lube1l&kiego. od siergu mie- j fundne truciznę! · I - Więc to jest ta narzeczona? -
st-ycy bawit w Łodzi u swych krewnych. Dzi·ewczyna zagryzfa wargi i otarła spytała Władysława. 
Pokl6cil się bowiem z rodzicami i nie łzy chusteczką. I - Nie znam pani - odpar/. Jej sucho. 
cnclał wrócić do domu. I Zrozumiała wreszcie, i:; P!echowsid - Czego pani chce ode mnii? j 

Bez zajęcia, włóczył się stale po nigdv jej na serj.o nie traktował. W tej chwili Rogalska wydobyta z 
mieście l zawierał zna.i.orności z mtode-1 Nie uczyniła mu z tego powodu żad- kieszeni bute!.kę z kwasem solnym. I 
mi dziewczętami. nego wyrzutu. Piechowski nie zdążył już zasfonić 

Z jedną z nich, robotnicą fabryczną, Zmi·erzyla go tylko spojrzen'iem, pel- 1 twarzy i doznał • dotkliwych povarzeń, ' 
Walentyną R. ogalewską, spotykał się I nem nienawlśc. i I opuściła mieszkanie. , 110 których pozostały mu ,'uż na cale żY- · 
bardzo często. W trzy dni póź.niej, gdy Plech0wskł ' cie czerwone plamy. 

Walentyna kochała go pierwszą, przechadzał się na ulicy z.e swą narze- I Skazano ją na 6 miesięcy wezienia. 

Pani talent ma, aż dziwo .•• 
Dedzle wkrótce sławną divą 
Moje przekonania szczere: 
Do teatru na karJerę!" 

• 
• wan • • o . 

! flWl[l 
i niezró~nana gwiazda filmowa 

Hr.Aanca Esterhazy 
gwałtowną miłością t obdarzała go głę- • • ,_.,.:-.. n 

rf!~i :~:::;::~IUałuował ~o~omenfJ i onu~ał umlni~a ~mlftwe10 rtw drart·acie eurotycznym. p. ; 

dem niej TJDWainych zamiarów. Chcąc I n d , • ł N. • l ł l o c po I B n 
się odseparować od rodziców, szukał U Y pOWrOCI Z Iem tec, ZOS 8 Bresz OWBDY ł od jutra w Grand-Klnie 

Jakiejś posażnej TJ.an"y i zwracał się --na-f Walenty Skorupa, ubogi robotnik rol I Skorupa, po otrzymaniu zawiado- lllWllP" 
wet w tej sp~aU'~e do kilku swa~ów· ny ze wsi Ochla pod Łoqzi<i, otrzymał mienia urzędu pocztowe~o • . opowiadał 

W .Październiku przedstaw.OM mu zawiadomienie z urzędu pocztowego w : wszystkifo swym znajomym, iż nade- WIWAT ZAKOPANE„ w DOBRYM 
na ja~imś włecz~rku p. Anielę T„ córkę Widawie o nadejściu na jego imię 3v0 słano mu pieniądze. Udy dowiedział się " WIECZORZE. 
iarnoznego sk.lepikarza. . I marek niemieckich. Pieniądze te przy-' o tem Szatkowski, sfabrykował sobie . . ·~ 

Po pa'ru wizytach oświadczył się i zo słał mu pewien zamożny krewny, któ- 1 metrykę i uprzedził nieszczęsnego ro- Cała Łódź mów~ juz ~ czaruJ ~~m 
star przyjęty. • 1 ry przed paru laty wyemigrował z kra- 1 botnika w odbiorze przesyłki pienięż-łfinałe „Dobrego Wieczoru "Wi\\ at 

Za~eczynv wyznaczono na dzteń ju. I nej. I ~~om~ne", który cudowna. melod}a . 
16 7"f1'Zd~iernika. I Skorupa nie posiadał się wprost z Oszust, obawiając się aresztowania, swtet~ie dobra_~emi kolorami kostJU· 

W ~ilka drnt prze:! tym tennfnem Pt: radości. Nie mając czasu udać się na- zbiegł zagranicę. Miał on zamiar urzą- ~ów 1 dekora.cJ1, układem choreogra · 
thowskiego odW1ed,z11a Rog~.Jey.r~k~. kto , tychmiast do Widawy, zjawił się w u- 1 dzić się na stałe w Niemczech, lecz nie hcznvm - biJe. ws.zvstkie dotvchczasu 
ra nawe.t nie domvsfała slę .. 1i JeJ. kocha- rzędzie pocztowym dopiero po czte- 1 mó~t w tym kraju znaleźć żadnego za- we obr.azv. jakie kiedvkol.wiek. widzł~­
uiek nosi się z Jaklemiś zatn'larami matry I rech dniach. I jęcia. Gdy po paru miesiącach nie po- l la Łódz na. sce~ach rewJowych.. Ta 
monjaJ,n~mi. Spotkała go tam smutna niespodzian zostało mu już ani grosza z tych 300 ' ~poteoza miłości Zakooane~o ?"}wolu · 

- Kiedy się Pobfe~zemy? - soyta1a ka. W międzyczasie zjawił się na pocz-1 marek niemieckich, powrócił do rodzin- Je ~~rzę oklasków zachwvc?n~J ?;1bllcz 
fO. - Mu~rmy przvśp1eszyć ślub, bo zo- · cie jakiś jegomość. który podszył sie nej wioski. ł ~osc!. Jak nam komunikuJą 11?~~ wy-
8łanę rlecf.łuko matką. j pod jego nazwisko i na podstawie sfał- Wówczas go aresztowano. Jazdow do Zakonanego "".' bie7ącym 

- Moj~ dir()j:ra, - rzekł do rti~i - szowanej metryki. podjął całą sumę. Na sprawie sądowej przyznał sie do karna~ate, wzrosła znacz~te pod. wpły 
niestety, me motemy się pobrać; Moi ro- I Zrozpaczony robotnik udał się na winy I tłumaczvł sle. że w okresie gdy wem mękne~? przykładu, Jaki daJe „Do 
fłiłce. są przeclwn! nasz.emu związkowi f posterunek oolłcyjny. Wszczęte, doc ho- nieprawnie podjął pieniądze, przymie-
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kazali ml się otemć z pewną dzewczyną. dzenie ustaliło. iż oszukańczej machina

1

1 rał ~łodem. Mfl- I - - •- u szwcnc 
grożąc mi wvdz.iedzfcl!eniem w razie nłe cji dokonał 26-letni Jan Szatkowski. za- Sąd. po zbadaniu świadków. skazał ••••••••••••••H•••••••.••••••H 
~~f11 ~zeństwa. . mieszkały w pobliżu poszkodowanego. g-o na trzy mieslace wiezienia. Pierwszy diwh:,~owy kino-teatr w Lodzi 

~-~:~~~~p:~t~le~z~~~otb;r bez L Ili• na HM Am.ww RVE! y ~- "sp LEN DIO H--: 
ciebie! To i·e5t ronetntie "tiemożHwe! I oz·1" o godzinie 12-et w poł. 

- W tak;m razie odbierz sobie żY- ~ nieodwołalnie OSTATNI 
cle - od.TJarl iel z irrmlcmvm u~mi~- k . . j PORANEK . ...-.••••••••••••••••••••••••••i• w r-·tce wystąpi w naru1ące filmu 

o PER BTC E P IL N OWE 3 neauo1, Anlewałące mJasto ZAMIANA· 
obligacji n serii DDbRRdlVKI na 111 

uskute zn;a kantor wymłanv i lot~1ji 

.,SAMUEL WEINBERG"I 
wł. s. Welnberg I S. Kassman 

58 Piotrkowska 58 · 

. 

• 

produkcji wytwó 1 ni • UF A• p. L z królem tenorów 

I f •H'J' Diwiętlowy Kino Teatr 
w Łodzi 

1SPLEnDID 

J. HIEP· RA\ 
i DRTOIDĄ HEi.N 

w rolach ~łównyd1. 
Cena mie1sa: zł. 1.- i 1.50. 

Dziś poraz ost .:. tnl • 
100 J)roe. m..,numentalnv dtw1ęlcowiec oolslcl p. t. 

,, NA SYBI ~, 
z nasza królową ekranu 

Poci4ł•k sean16w o aocu.. 4. 6, 8, i 10 Jadwigą Smosarską : órw!~ej 

Ceny miejsc zl. ··t, 2 
Dla cblecl I •Jo dale&w dozwoJonel 
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fROj~ M' NjATOR'I 1 

l~~~I 
Najpiękniejszy film dźwiękowo - śpit:· 

PrzyJ·ac·iele I wny produkcji krajowej na tle noweli 

I 
Henryka Sienkiewicza. przeróbka fi1-

M · G g 1 I iół • mowa Ferdynanda Goetla 

::~: ~!~~;~;!~ ?i::~: ~:~:2~· kęci~. I J n tł K Il M "lv K ft NJ tł 
Gancegal siada przy stoliku w prawym ką- U Ił U U U I JUi 

de, Realizacja Ryszard Ordyński. - Mu-
Połrodku stoi restaurator. zyka Grzegorz Fitelberg i Leon Szille1. 
_ _ _ _ _ _ Teksty piosenek Konrad Tom. 

Mayer zamiawia małe, jasne. 
Ga11cegal zamawia flaszkę wina. 
Gencegal zamawia ponadto anasow4 zupę, 

Role glówne odtwarzają: Ma<ia i\\a­
licka i Witold Conti oraz A. Dymsza. 
K. Krukowski, A. Żabczyński i inni. 

Dziś poraz ostatnif 

100 proc. mówiony i śpiewany 
PO!Ski p, t. 

:•' P1''Ń!~~ ...iii '"• i htnń!PffJ~~ 
Opera warszawska 
bęaz1e czvnna tylko ao wrześ 110 

l!af11ea, aic:zupaka, mokkę, koniak i cygaro. 
.Mayer wypiła swój kufelek piwa. 

Nadprogram - wspaniałe dodatki 
dż"'lekowe. 

Wzruszający dramat m?odeJ emi11:rant­
ki polskiej w New .Jorku. ----

I Sprawa istnienia ope~v warszawskiej 
nie prz.estaje intćresować szerokich sfer 
lu·dności nletyl'ko stolicy, lecz całego kra 
ju. Wysuwane są argumen~y za i prze­
ciw. Zwolennicy 3am~nięda opery wa1 
szawskiej przyta.;zają przykłady Pa to, 
że coraz bardziej daje · 15;c we '!oa:d t.rak 
zainteresowania muz vkr. ooermvą, wo­
bec cz.ego instytucja ta nie ma ra.~ji ny­
tu· 

Nadpro11:ram Dodatek flelschcrowski. Upadek mu:zy'ki ~perowej daje slę 
Początek ·seansów o 4-e!. os tatni o we znaki zresztą 113. cafvm św:eci~. \\' 1 nagle znilul. 

- Panie gospodarzu - zwraca się doń Gan 10.15 wieci.. w soboty, uiedzie!e i Londynie sezo:i oper.owy tnva dziesii;t 
eeial - nlech się pan nachwileczkę odwróci. • I 

- T.irie świństwo! - krzyczy gospodarz.:_ 

Początek seansów o godz. 4 oo poi. 
w soboty i niedziele o godz. 12 w poi. 
Ceny miejsc normalne, na pierwszy se­
ans od l zł.. w soboty. niedziele i świę 
ta od 12-3 po I zł. i 1.50. 

święta o godz. 12 w poi.. ostatni o ty_!{odni w· roku, w New - Yciiku :_ 
godz. 10.15 \Ą iecz. Ceny miejsc 1101· czterech mies\„:y. 

mah1e na porm1kach zn i żont. d 
• 1 Jak wial om? w budżecie mie1~kim Ten łotr nie zapłacił! 

Mayer ucieka z całych sił, 
Gos~arz za nim. 
Wreszcie go przyłapał. 

,..... ·• " · · I przewidziane sa wv·farid na operę "tylko 
do września „. b., :lt'~c.11 z:i.ś t.vikn .u 1;. 

- Pan nie :z:apłac;J :z:a piwo! - woła, 
Mayer jąka się: 

M ~cherzy'' zostan ~ u llJI i D ,„, I kw~;kc~1d~!J:16~~~}!\va.-.:;~awskiej po-,,1•1 u · i.f lllmlllf U zbawiła .IJY pracy l~ilkm/ziesil~t ns1i/! i 

d „ , h . k I h jU:lt rodziny. 
- Bardzo przepras-r.am... Zapomniałem •• 

Bard:z:.o przepraszam." lle ja płacę?. 
~ · 40 gros:z:y •• 

z urz~ ow .panstwowyc, 1 .„on:iu~a ny.c, . 
1 " 

ZazwyczaJ w okresie kryzysu go- w ktorvch me moic me zrozumiec. S1a.,.· „Kałar~yna Savoi·ra 
Mayer wyci4ga portmonetkę. 

spoda.rczego. i. osł~bienia 1!1dności do da więc z boku .i uważa na ~weg0 za~ w teatrze warszawskim 
przec1wstawiema się wszelkim trudno- stępc;:ę, który zmka w tłumie wraz z 

przepra- ściom w urzędach, zjawiają się na te- pieniędzmi, przeznaczonemi na uiszcze- W najbliższym .;.i;;h·-c :"·~:itr P•l' -:k: 
I renie biur wszelkiego typu „macherzy". nie podatku lub opłaty pa11stwowej.„ w Warsza·.v:e: wy.;t~ . .1·:ie z prerą:er1' r1<1i 

- Proszę .• M Jeszc:z:e raz bardzo 
~zam. 

wykorzystujący dla celów zarobko-j' I oczywiście, że może tak czekać do. głośniejsi;ej obecnie teatralnej nowości 
wych naiwność petentów. koiica swego życia, g-dyż „macher" gi- 'parysl}f.ej, wesotej komedH historycznej 

Tak też dzieje się obecnie. W urzę- nie w jakiś tajemniczy sposób i / Savoira vod tytulem: „Katarzyna"; o 

G~o.tan pędzi z powrotem. 
Gdy wpadł do restauracji, Gancegala nie by-

Io, 

Ra~hunek jego wynosił 32 złote. dach państwowych, w biurach urzędów,. więcej już się nie pokazuje. której pisaliś!11Y niedawno z racji wy-
- - - - - - - administracyjnych spótkać można nie Wypadków takich było już bardzo stawienia tej komedji w teatrz.e wiedeń-

Mayer i Gancegal są pr:z:yjacółmi. jednego lecz kilku ,.macherów", zacze- wiele.· mimo to „macherzy" w dalszym skim. · · · 
Mayer i Gancegal spotykają się na rogu, I piających klijentów i proponujących im cia.~u grasuj~ ,...,. urzGda~h. . · I Rzecz dzi·eje srę. jak wiadomo w Pe-
- Smakował obiadek? _ pyta Mayer. swe usługi. I Jak się Jednak dow1aduien:iy. wkrót tesburgu .za panowa.nia Elżbiety i obej-
- świetny! - odpow1ada Gancegal. j - Może wypisać deklarację?„. A er ma być wydane zarządzeme w spra muj<e. okres od przybycia na· dwór carski 
- Bardzo się cieszę •• _ odparł Mayer. __ może ja za pana zapłacę? .•• Poco pall wie zwalczania wszelkiego typu „ma- rntodzi-utki.ęi Katairzyny, aż · do ogtosŻe-

'fo, teraz ja pójdę na Dblad.. ma się p1;hać„. Ja tu mam znajomego. cherów". Nazwiska ich bedą poda wa- nia jef w kilka-fot póź.ni-ej imperatorową. 
M:-:-n.· ~ (h-::.e<i~..i 104 do restaracfi. woźnei.;o.„ Załatwi ra~. dwa... . I ne • • • , .. I· Tre$c:ią. ni·e-zwykje barwnej. interesu-
Mayer siada pr:z:y stoliku z prawej strony. Interes~nt, .k!óry m~ styka się czę- . do wtadomosc1. urzędu s1cd~zer:o. Jącej i wesołej akcji, skrzącej się iście 
Gancegal siada pr:z:y stol'ku z lewej strony. . sto, z __ urz~dam. 1 l me wie o „kav.rałach" 

1 

pozat.em . wszvstk.ie ur~_ędy pa,1stwo.we. , p~ry~kim d<?wci.p;m. są i·ptrygi i miłost­
P'l..<t1oi:ku stoi restaurator. posrednikow, • _ • • l ~ornu~alne będą powiadam1;:in~ o„ na.z--, k1 teJ nowozytneJ Messal my. Role ty-

cbętnie oowierża tm swe czynnosc1. wis.kach zawodowych „macher~w • _U-; tulową Katarzyny kreufe Maria- Mndze-
1(. • ~ :.-. Tvlko ztotó:veczkę„. :-- namawi.a rzędnicy. za~atwi_ającv ·:ma~herow'.'. bę lęwsk.a;.. . . jiej małżonka Piotra _ Jerz,,·· 
„. ~~ „ „macher". - Za Jedną ztotowkę wypi. 

1 
dą P1?c1ąga~1 do odpo\viedz1alności dy- Lesząyński. · : . · · 

· --- sze panu deklarację i załatwię wszyst- scyo marneJ. . 
F kie formalności... ł W ten sposób uda się prawdooodob •1 . - Qiwlf;kowy- 1• Di;!~ ~ ~ed!ie~T~ =~~!~i~'4-ei po poł po Petent zg-aclza się. V\.Toli d::ić złotów nie unieszkodliwić niesumiennvch po- lcean ftłlilt 

·.i.~ ost91tni ,,Ó$ma Za.na s:.nobrodego". _ Ceny. kę i usiąść na ławce niż µchać się w o~ średników, żerujących na ludzkiej na- .._.. I . · ~ 
.iwfoąe. gonku i wypisywać urzędowe p~~~ery, iw~ści. • ... i • 

'ęp~ K. June>$zy-Stępowsk'esfo w świeżo wy-
, Jak słusZl!ie !T'·o7.na bvto przewidzieć wy. _ _ -· I 
taw:>()tlym draimacie stylowym O. Wilde•a .Tra- H li ' 'f ...a- I ...._ !e-dj~ F!-Oren<:k.a•' oraz p>7ez11hawne1 komedii O () D. 1'0'11 8 •• • .:C:!. ml 

· kscen;trv~Z?e! M~}naira . Raz dwa trzv" 6tały • I . , U • 
i ę d:·ękt swietne1 f!rze .artysty prawdz1wą re- PROGRAM FC"'ZGLOśNI ŁóDZKIEJ „POL. „Odczucia i przeczucia ludzkie" - wygi. dr. Je - _ _ ....;;::;._-::-
·dacr" al'ty»t)'.czwt. l <>:<1z1. Występy te powt6- . SKIEGO RADJA". I rzy Szpako\vski (tr. z \V-wy). 22.15-22.35 Ut-

_r.i;me b~dą d:r:· ·ś. n·edz1t<la wieczorem. w ponie.. NIEDZIELA. dnia 18 stycznia 1931 roku. wcry na altówke w wvkonaniu Mieczysława Sza DZlś i dni 1lasłępnych! 
; lJ .ałek 1 we wt~rek. IO 15-11 45 Transmisja nabożeństwa z Kate· lcckiego. Na fortepianie towarzyszy Janina Ko- Zwycieskim pochodem poprzez wszy. 
. W pełnych pr6?acb i:<>d. ,r?*~.seri<1 E żvtec- dry Poznańskiej. J 1.58-12 10 Sygnal czasu z 1 nopase~ - Szal eska. (tr. z W-v:yl. 22 . .35~2~.00 stkie stolice świata podbił serca i u-
•e~ ,Ukochana n1epr:=yiacLołka P. Antoine.a' Wrszawy. hejnał z Wieżv Mariackiej w Kral.o-j Komun:katy: PAT. meteorologiczny, pohcYJtJY, mysły widzów niezrównany król pieś-

TEATR KAMERALNY I wie. odczytanie programu dziennego i repertu- sportowy, 01az muzyka taneczna z Warszawy. 

1
1 niarzy MAURICE CHEVAUER swym 

D:r:iś · d · I „ d . 5• . ł . ar teatrów i kin. 12.15-14.00 Poranek symfon1- _ • . orzepieknvm dosem. I czarujacemi oieś 
d w .n~e. zie ę 0 60 zi.me -e1. po. po ~ czny z filharmonji Warszawskiei. 14.00-1520 PONIEOZIAtr..K. dnia 19-go styczma. niami. zachwvca i upaja w arcyfilmie 

. ąo J· 9-~J :1eczoor~~ or'.l'z w I pomedz1~!~k '. Przerwa. 15.20-15.40 Muzyka ż Warszawy. God.L. 1158-_1205: Svg~ał ~z.~su z Warsz.a- p. t. ,· ·t'° ~ os\ 1e po~ orzenia .sta e ~apelm.a1ące1 15.40-16.10 Program dla dzieci z Warszawy wy i hejnał z Wieży ManaclueJ w Kr11Jk0<w1c. 
.'.1 ~wnir de. oSrdoJwe1k „D0Lre1 wrózk1" z ulu-,. 1610-16 30 Skrzynka pocztowa łód1ka - omó- 12.05-13.15: Muzyka z płyt gram<>fonowych z 
nemcą o 1'1' t . ar owską. . wl red. j~n Pigtrowski. 16 30-16.40 Płyty gra- fl.rmy A Klin~be'l. ló.dź P:ot!'k0<wska. Nr 160; 

Od soboty w1.eczorem s;ef·<W1ta .Jark?wsk~ mofonewe z Warszawv. 16.40-l6.55 Odczyt z 13.15-13 25: Odczytame programu dz.1.ennego 1 
'Y'.stęp.o~a~ będzie w nowe1, p~pisowe1 roli, 

1 
Krakowa. ,.z życia roślin w morzu'• _ wygl. repertuar teatrów i k n 13 25 -is 50: Przerwa. 

; t;orą s~~-ero opra~owa.ła d1a łó<M~1ego. teatru-; prof. Rouppert. 16.55-17.15 Muzyka z płyt gra· 15.50-16.10: Lekcja ięzyka francuski:ego z War· 
.1 .ano~c.e w świet~~l tytułowe1 roJ1 uroeze1 mofonowych z Warszawy. 17.15-17.50 Wiado- ~zawy 16.15-1645: Program dla dz:1e-c:1 z WaT­
-~me~µ, amerykańtS!<le1 Conners'a _„Roxy" cie- mo~ci przvjemne i poż\·teczne (tr. z \V-wy) sz.awy. 16.45-17 40: Muzyka z płyt gramofo;io­
~ ą~eJ s.ę rewelacy1nem. J>owodze.mem na wszy- 17.40-19.00 Koncert popularny w wyk. repre- wycb z Warszawy. 17.15-17.40: Odczyt z W1ln•a 
!kich i;cena.1.h Eur-opy L Ameryki, I zcnt. Ork. P. P. pod dyr. Al. Sielskiego (tr. z „Jakób de Vaora.gine." - wv~!os1 p J~rzy Orda 

TEATR POPULARNY W-wy). 19.00-19.25 Rozmaitoś<:i. 19.25-19.40 P.~-;-18.45: Muzyka. lekka z kaw ami „Ga~tr?-
D · · d · 1 d k · · „ · _ _, . · Felieton p. t. „U proi:>:u Saharv" - wygi. Tade- 111om1a' w Warszawie .. 18.45-19.10: Rozma1rt•os-.. tiiś. w ~1j z.t~ is w.u rotnie. 0 _ gCXJ~. d 4. ei usz Nittman (tr. z W-wv). 19.40-1945 Odczyta ci. 19.10-19.25: Komun:.ka·t Tzby Przemy6łowo­

-~vk ~ tl ok6okz • . .wieczorem: wh porue zt.a- nie programu na dzień nastepny. 19.45-19.50 Ko Handlowej· w Ło<lzi i odczytan'e prn.gram11 n.a 
:. t w ore s r .. a,c~ się ~erwą I umorem ar- munikat .. z przed stu laty" (tr. z W-wy). 19.50- dzi•eń na.•tępnv 19.25--19.40: P1yty l11"<1mof-oaowe 
'~abawna krofoc 'l<wtla ak.ualna „Pod zarządem 20 OO K .k t t łó<l k" 20 00-20 30 19 40-19 35· Brasowy dzienn.=.k r3diowy z War-

'l"l'.ymusowym" w reżyserjl L. Zbuckiego I S!~cho~~kuomz \a~~~i~"'.~Bomb~ I~ mi~steczku·' sz~wY. 19.SS- 20: Płyty grum,..fot1-0we z Waorsza-
KAśKA KARJATYDA" - Marcinka. 20.30- 21.15 Recital fortepianowy wy. 20-20.15: Feli,>ton z Wa.rszawy 20 15-20 30 I 

~ TE " SAU GE ERA Tamary Bav. W proi;1;ramie utwory Chioina. Odczyt muzyczny z Warszawy 20.30-2215: 1 ATRZE P.OPULARNYM W Y Liszta. Rachmaninowa. Debussego (tr. z W-wy). Operetka . Cnotliwa Zuzann.a'' - Jan.a Gilberta 
Piotrkowska Nr. 295. • 21.10--21.25 Kwadrans literacki. „Boże Narodze (trans. z Warszawy). 22.15-22 35: Fe!Hon P. t. 

Dil'.ś, w niedzielę o godz..ni-e 4.15 J>O poł. i nie na Sybirze" \V. Sieroszewskiego (tr. z Wat , .,Legen-dy morskie·• - wv'łłos' Henryk Broszk:e. 
godz.ill"e 8.15 wieczorem powtórzenie głośnej szawy). 21.25-22.00 Koncert popularny w wy- wi.cz (tran.s z W0orszawy) 22.35-24: Komun=.ka­

a;ktowei sduki Gabrieli Za.polski-ej P. t. .Kaś- konaniu Ork. P. R. pod dvr. Józefa Ozimh~skie-
1 
ty: PAT. meteor-Ol~gkzny. poH·cyiny &portowy 

. a Karja.tycla", która .na w~z.oraiszei premi.erze go. Aniela Szlemińska (sopran) i L. Urstein (a- oraz muiyka taneczna z Warsza·wy 

1

• 
:dobyła sukces aTtystvczny 1 kCllSO'WV, - Bilety komp.) (tr. z W-wy) 22.00-32.15 felieton p. t 1 

rlo nabycila w kasie teatru. --.. „ 11111 
• Teatr Art.-Liter. 

,.Dobry Wieczór" 
Kopernika 16, tel. 184-611. 

. . . DzU i dni naste1>nyeb , 

„Wiwat ZaKo·pane" 
Po;C1;. 8.10 w. sob., nied~. i św!eta 

. 6. 8.10. 

Kasa prze<lsprzęd. „Reklama :Polską'', 
Piotrlwwska rn1: tel. ·126-89; od U-c-6 

w sob .. 1 iedz. i święta od t-;t 

„Burza nad Azią'' trag~~ zr~~~j;;;Itszy 

.I N K ISZVNOW 
u~ ' te się wkfótce w l'lajnowsiej rewelacji filmo1vej 

„ZóllTDLICY . Kł\ PITł\ft" 

"Parada 
Miłości'' 

W roli płęknei i despotycznej królowe} 
najsubtelniejsze żiawisko ekranu. wioś 
niana i urocz&' .JANETE MAC DO· 
NALD. Film t.:n to. pleśń miłosna nal~ 
PieknleJszeJ parv kochanków Pocza­
tek w dni powszedn.e o godzinie 4-ej 
po południu. w sobot.Y'. niedziele i świe 

ta o godzinie 12· ei _w południe. 

Dziś I dni nastqpny ch. 

SKAD ••••• POWROTU 
Wsu1;11saJatcY dramat e . otycz• 

ny wg. powlesci Kischa. 
Tral!edla kobiety ~bańbione!,-Osłałnie 

. 1!odz1t1y skuat;lca i ,. kobiety. 
Poc1ątek o J!odz. 4,30. W soboty i nie­
qziele poranki od godz. 1 :-ei w poł. 

po c• nach 75 gr. I zł. 1. 



Str. 5 

Napisał sn•clalnle dla „Ex11ress11u 

ALEKSY ORlrO 
Wielki romans 
sensacyjny. l/ustrac1e St. D~brzyńskiego • 

\ 

4). J sie fala barbarzyństwa i· szarlatanerii.' nia szaro-niebieskich oczu i pamieć cu- ·triumfująca postać Grzegorza Raspu-
STRESZCZ'ENIE POCZĄTKU POWIEśCI. Opowiadana przez ciebie historvjna downych i ohydnych zarazem chwil... tina. 

w 
1 

kl jest dla mnie. jako dla dobrej rosjanki. I Niespodzianie dziś. gdy sądziła. że' Jedna tylko Anna Wyrubowa nie po 
Tobolskf;: ~alb~::::;z:iu'ic:G~~g!~: ifi:~ przykra. albowiem d~wod~)· że i towa.-

1 
bawi on. jak olbrzym z bajki. za sled-' chyliła głowy. Sto;ąc, zuchwale ogar.: 

pulin święcił wŚJód ozgii i bezec:eńslw czar. rzyst~o na~ze. zamiast .1~ć szlakami. mioma górami. dowiaduję sie. że prze- nęła przybysza zimnem, krytycznem 
Jllł mszę •. Jed~a z .._sióstr" · Sooia, rozc:zaro· w~tkmętenu przez cyw1hzowany Za- bywa właśnie tu w Petersburgu, że la- spoirzenlem. :a-:• ~1klesi' scenami, iaki• w kl~torz1t cho? .. dobrowolnie cofa ~ię . Wstecz i da chwila może go zobaczy~. jego. swe-I Dominanta w całej osobistości mni-

kro'!:'sk YNa dęrugi· opu,~cza po~1emRnse Pu?· znaJd11Je te same upodobama. Jak f n;:isz ~o jedynego kochanka, OJCa małego cha były jego szaro-stalowe, potężne 
, dz e11 rano ws„ e aspu n • k C • • • d t j . · · O · 

zl>: i zmęczony, . a dówiedzlawszy się 0 ~uzv . zy . me swia czv. o przvpa· - Griszk1... . I w wyrazie, magiczne ?CZY. ne tez 
uc!ec:zc:e Soul popada jeszcze w większy kie~ o tern. z~ arystokratki nasze. pr~vl - Tak. znam Grzegorza Rasputina, nadawały zbydlęconym Jeg:o rysom w y 
gwew. swo1wszv sobie w Paryżu kilkadzie~·at 1 - wyjęknęła Sonia, i słabnąc oparła razu uduchowienia i n:ezwyldości. Bro 

mposzu~fwaniu ~· zlńegł• ~oni„ opuszcza frazesów . z pooularnY.ch romansow. się o poręcz fotelu. Idę miał czarną, niechlujna. Równie~ za-
sa ozwanczy mnich . Raspu~n swói klasz- sprowa~7.1wszv z Franc]J trochę dobrych I Anna spojrzała ze zdziwieniem na niedbany był jeg-o habit, z pod ktorego 
~r w J>okr~ws~u i adafe s;ę do klasztoru nerfum 1 modnych toalet, nabywszy w pokojówkę. Nie poznała w tern rozdy- wystawały chłopskie buty z cholcwa­

owo : D~1ew1cy pod Saratowem, dok•d B;u,kseli · zap~s star~ch koronek. a na gotanem, słabem stworzeniu potulnej i mi. 
scbr~n~ła się fego ukoc:~~. W~gu.wszy R1v1erze. new1en z;:isob dobrych m~nler. cichej Soni. 0 której myślała zawsze I Gdy Rasputin podniósł rękę, btogo­
do sw1ęte~o mfeJsc:a, bluz.n1erczem1 słowa- uoodobmłv sle tylko ze~vnętrzme do nie bez zazdrości. że · musi być chyba sławiąc zebranych. mignęły grube„ w to 

. mi z~lewazył prz~ryszę 1 siostry, _poczem swych dy~tyngowa~y~h ~10strzy~ Za-: pozbawiona nerwów i uczucia. 1 cha te, czarncmi paznokciami zakoń-
z?staie t>rzez słuzbę klasztonu1 ·c:fęzko po. chod:i. ~ ze pod swietme skrołonem1 1 _ A jednak _ pomyślała _ potęi- czone paluchy. 
b,~.,. I wyrzacoay z klasztoru. W doma sukmam1 zachowały duszę i zam1łowa- na musi być ma"J·a teO'o szarlatana 1·e-I Mnich zauważył prowokującą po-
w o- Jewdoch I k f i · So f • I k b · k" ? N" · · < "' " ' • • • • • • • • .. , . Y. ope ~e. sę mm na. ma mong~ s o-sy ery.is ie. te. moJa śli na sam dźwięk iei!O nazwiska tracą stać Anny 1 mezyczhwe 1eJ spoJrzernc. 
Zatruty .. alkoholem. zu1ęb1ony i pobil> dro~a~ takiego, Ra~put!na _należałoby z.e· przytomność najbardziej opanowane ko Tedy ni'jając inne, zmierzył wprost ku 
Grzegorz majaczy w gor•czce. I stolicy wygnac kiJam1. N1e~hby wróctł bietv. I niej i uderzył ją swcmi hipnotyzuiącc-

So'!ia ucieka z klasztoru "sióstr wlerza- tam. skąd przyszedł: do Az11. na Syber- 1 Niespodzianie to cze~o nie dokaza- mi oczvma„. 
cych' w Pokrowsku. W ślad za uko-haną 1· T mi J'sce dl nie o i dl J'en-o - · ' · · · 1 S ·ć · · ł b ć · ruszył na zachód i Rasp rn D .. V ę. am e . a g . . a !'. ły dlu~1e perswazJe pani L1twmow na potęzna mus1a a Y mag1czn,i 
po. :Wielu przysrodach zo~t~ia ~~k~Jcóz~k: przepraszam cię. za 'iyrazeme - nar- s'prawito wstrząsające milczenie Sonl; ich siła, s~oro po.d ich spojrze~!e:ri roz­
fre1hnv. dworu. cesarzowej rosyjskie! Ale- wanvc~ z~o~enmczek. . . I Anna Wyrubowa powzięła krótką de- płynęła się w me zuchwatosc 1 P C\\ -
kJsatndry .Tileodoró'."'nY. Anny WyruhoweJ. I Pant L1twrnow podmosła się chłodno cyzJ·,,,.. I ność Anny. Zmieszana spuściła powic-

es 1'rzc południe. Anna \Vyrubowa siedzi • • I .,.. k' d d · t · · t 
w swrm · buduarze ·w wspaniałem ·a . _ z mieJSC:a· • . - Pójdę pojutrze na Siergiejewską 1, a ~ Y P~ ~10~ a Je znowu - UJrza a 
skiem kimo_no. . 1 pon I· - Nie c~cę cię. przekon~wać ... Je§h i zobaczę R"o... I przed soba JUZ me _brudnego. ~rdynar-

. . . . . . Jednak .. będziesz. m1af~ czas 1 o~hot~. to 1 Nagłe jej zainteresowanie osobą Ra- nego chtopa, ale mezwyldą ZJa wę -
Ale pani ·~itw'fm;>w ·nie miała· dziś v.:?ad.n~~ . do mme P?J:.Jtrz~ o p1ą!eJ. na sputina podobne byto zresztą do ci.eka- nowego proroka! I dumna gtowa fraj­

oct1oty ·do fartów. - Jęj rozch:Stetyzowa S1~rg!eJewską. Będzie Orisz~ 1 k1lkan.a-; wości zooloi?a, który - dowiedziawszy liny cesarskiej pochyma się przed n:m 
ne -~crwy _drgały, j~}(- .ozlonki wielkiego śc1e, 1;.go ad.eptek. Teraz zegna~ c1.e. się. że d.o miasta _przy!Jyfa menażeria z w po.ko:nvm J?Oklome ... 
węza. P?Crętego na kawałki. ~ _ I Umov. 1ta!11 się z, b~ronową Korot~m •. ze bardzo interesującym okazem białego I U~m1ech t.riumfu rozszerzył g-rub 

. - . Nie przeszkadzaj .mi Anno! Mó- udamv się wspolme ~o szwaczki. aze-, nosorożca - zamierza na własne oczy wargi Rasputina. 
~1~ c1: To było coś niebywałego! 0 b~, dla nasze~o dr?g1eg-o starca zam:S- oglądać ten rzadki -okaz. * 
swię~ym .starcu słyszałam już wiele I wie oa~ę tuzinów Jedwabnych kos·m1•.. W tej samej chwili stary diak Po-
dobrego I złc~o. Mówiono. że robi cu-! StraSZf!le mało dba biedak o swoją do- w salonach pan·1 pow ustyszar coś. jakby sttum:one west 
~a. leczy chorvch i ~łosi nowe hasła. czesnosć. chnienie, wvdobywa:a.ce się z grobow-
Z Jarosławia. \Votogdy, Moskwy i Wi L·"w'now ca Piotra Wielkiego. 
te~s,k~ dochodziły o ·nim fantastyczne Son;„ czy słyszałas· Il i Może powiat nagle wiatr i zahuczał 
wiesci. Lecz to. co widziałam na włas- " JVt Wszystko, co było najlepszego w Pe wśród m~rów. . . 
~e oc~y, przeszło . moją na'bujniejszą o Ra. sputin1e? „" tersburiu. stawiło się punktualnie w sa A. mo;rn westchnęły duch~ carsk1eJ 
tantai;J~. Zresztą mctyłko moją. Jak ci łonach pani Litwinow. : rodi;my Ro}Tianowych, al~JOw1em mo-
~o b<?wicm mówiłam. na mistycznem ze Anna Wyrubowa wzruszyła ramio- Rozmowa. prowadzona bądź to szep ment zwvcręstwa Rasputma n~d Anną 
o~aniu. urządzonem u mnie J?Od J?atr~- nami. Rozmowa z panią Litwinow zde- tern. bądź rwąca się. nagle ~ głośnych ~~~u.bową. zadecyd.ov..:at 0 losie dyna­
n_te'!1

1 
Grzc2:orza„ ~~romadz1ło się kll nerwowała ją. Jej temperament szukał okrzykach, toczyła się koło Jednego te- stJi 1 impenum rosy.iskiego„ ..• 

kanasc.e pan z naJlepszego towarzy- moż~ości wyład_owani~ się. qay więc. matu: ? Rasoutinie i jego cudownych' * . . . 
stwa... „ . · . . I pokoJówka Soma dehkatnem1 przesu- wystąo1enlach. Zawrzało w ~alonach pam Litwlnow · 
,. - . A d~JZ~ mi spok6J z tern najlep- nięciami grzebienia przyprowadzała j?i Dystvn~owane i chłodne damy pe- Gromad~ ;ozh steryzow.any~h dam. w 
szem towarzystwem... - . przerwała popielate włosy do porządku, - ona, tersburskie. lwice salonowe, tajemnicze rozech~:an~u ":'achlayzy i raJer~w. bty­
Ann~ - s~me n~tor~czne h1sterycz_ki, 1 nie po raz zresztą pierwszy - zaczęła sfinksy w jedwabnych pończoszkach,! sku kleJ~o~ow i w bieh „dekolt?w, oto­
psycnopatki. Takie n~~ sztuka. wywiesc, się wypowiadać przed tą spokojną i nieprzystępne, zawsze „correct" bogi-; czyły „sw:1.ęt_ego. starca, tak, Ja~ ttum 
w pole .. - A t~n twoJ Rasputin wyg!ą- zawsze dyskretną dziewczyną. I nie. chodzące wzorv dworskiego „sa- pa~asek cisme się do stop drewnian ego 
da na melada filuta. I o lk t t vo1·r v1·vre'u" zmieniły się teraz w swar bozka. 

M 
. - amu om z owarzys wa prze- • · Al r · · · 

. ---:- oja drag~„ - nadąsafa się pani wraca się w głowach. Same już nie wie liwe stado przekupek, podekscytowa-1 e ~a a uwaga ~n'cha s)rnp1a SH; 
L!t~1~ow -=-:-- czuJąc ":'St~ęt do _wsze!-' dzą. czem zabić swoją nudę i uaksamit- nych i zgorączkowanych. n~ osobie Anny Wyrub~w. JeJ zucl~wa 
~ieJ f1lozofJ1 spekulacymeJ, uznaJę tył-' nioną pustkę. znudziły się im plotki. flir Anna Wyrubowa, przybywszy ostat le OC~Y •• prz~p1ę~ne ra.m101:m. w:span a·l~ 
KO, fa.ktv en:ip;ryczn~, •. fa~ty, PC?Parte I ty, ta1ice i podróże. Przeszła moda na nia. nie. poznała sztywrye~ i ceremonjal- p~stac sredn . ow1eczn~J b0Jary.n_1 podraz 
~osw1adcze!11~m1. A· Jesh ni.e da si~ za- t wieczory spirytystyczne. wywoływa- nej society .P~te:sburski.eJ. .. . . j mły u!11ysły. stare~?. ro.zp~:tmka. Ró\~­
przcczyć, ze nas~a . ~sp~lna znaJoma ! nie duchów i stoliki wirujące. Teraz znal Wzrok JeJ me bez ironii ślizgał się n~~zesme ~1adc:>mosc, ze J ... st. ona naJ­
baronowa Korotkm. c1erp1ą<'a od wielu lazły sobie nową zabawę, która jednak 00 rozpalonych policzkach, roz~iesty-, bhzszą po~1ermcą _ces'!-rzoweJ, z~częł a 
la~ na reuma~y~m. została na.~le ui;dro 1 prawdopodobnie bawi sie dobrze ich kul?~anych rękach.. ~~trz~:n~jąc się w mózgu Jego rod~1ć P.1erwsze, mcskon 
wrona P~zez. sw.ętego. to wyn:ka z tego kosztem: jakiegoś samozwańczego mni dłuzeJ na kosztowne] b1zuten1 i wspa- kret~zowan~ k?m?.nacJe... . 
dr.ugl .• mez_b1ty fakt: Ras~·utin jest czło cha. „cudotwórce i wskrzesiciela zmar- niałych. balowych toaletach. I_ W1~dząc, ze 1~z1e tu o st~wkę_ m~lada. 
w1ek1em niezwykłym, świętym, cudow- łych" Czy słyszałaś już Soniu coś ')I - I to wszvstko dla jakiegoś tam sy stał się Rasputin w kaz~nm, Jak.ie do 
nym.„ Bar~no~a Korotkin nie by la' Grze~orzu Rasputinie? ' ' I bervjskie~o chama? I ~ebranych. s.ióstr ~ygłos1ł~ barw~1 ejsz) 
z.resztą WYJątkiem. Również i kilka in-j . Zbuntowała sie duma pierwszej da-· 1 płomienmeJszy. Kiedy zas na pozegna-
nych cierpiących pań doznafo na sobie Z .r~zdvgotanych rą~ Som. wypadł my dworu cesarskiego. Lecz w chwili. nie .rozchodzące się panie całowały · go 
potęgi polożenia rąk przez świętego grzeb!en. Cała krew zbiegła. się. do s~r- gdv szvderczem sarknieciem chciała po Jego pluga\vych łapach, on szep'tal 
starca.„ I ca dz1e~czyny, usta stały się bi.ałe, rik zmącić uroczvstv nastrój oczekiwania. do Anny: 

- Bajki - przerwała znowu iro- st;ze~ giezła, a w mózgu. zawirowały rozwarły się drzwi i ukazał się pożąda-1 - _Odpraw swój powóz i zaczekaJ 
nic7:nie \\i yrubowa. _ Odwiecznie zna w1elk1e koła .... ~z~ słyszałas coś o Grze ny !!ość. na mm~ na rogu. ~am ~i jeszcze, si o­
ną Je.st prawd_ą .. że lud rosyjski. j:ik ża- gorz~ Ra~putmi.e · . ! Dumne arystokratki, które przejei- stro, ":'1~lc do powiedzema.. Albowiem 
den mnv w sw1ecie. jest nader podat-1 Nie. mmęło Jeszc~e c~tery. lata, Jak dT.ając w pysznych powozach po New- czas. b1ezy, '.1.n1e zna~y d~''.1 i ~odzinv 
nym gruntem do wszelkich mistyffka- w. pewien s~alony w1ecz?r. leząc ~ ra- skim Prospekcie jeno skinienlem dłu- swoJej klęski 1 radości swoJeJ.„ 
cyj. Jego skfonność do mistycyzmu. bez m1on~c~ Oriszy, w m~łeJ gospodzie t.o- gich rzes raczyły odpowiadać na ni-I . Anna Wyru?ow. wyc.zuła, że ta nie 
krytycyzm i ciemnota. ułatwiały zada- bołsk1e1. usłyszała z Jego ust: „Somu, sk:e ukłony licznych wielbicieli, które wiadoma, a poządana dla niej godzinn 
nie najrozmaitszym · s~albier~om. pseu- kocham cie. ciebie iedn.~"···. . I podczas. antraktów w teatrze wyciąga-/ wybiła . właśn~e w. tej chwqi, gdy los 
qo-aoostołom. pseucfo-carom. -spryt„ym 1 Półczwarta roku m1Ja. Jak zastała. ty z leniwą nonszalancją koniuszki u- zetknął Ją. z taJemniczym mmch -; m. 
samozwańcom. żongl11jącvm hasłami re wróciwszy do domu. ukochaneżo W ra- pietśclenionych palców ku orzedstawhl Spragniona coraz to nowych wra · 
li2''Jnemi. czy teorjami polifvcz11emi. Do mionach starej„ .. w Saratowie. Wtedy nym sobie głośnym artystom lub me- ' żeń. buntująca się przec:w starym sza· 
te~n Jednak czasu na wędk·e ich da wa- uciekła od Oriszy, lecz uciekając, ·po- żom stanu. teraz zg!ęfy się głęboko w błonom. i komunałom dusza jej, trafil n 
ło sie łapać przeważnie sarffo tylko po- niosła go z sobą w sercu i byta jak bez pół, i trwaly tak czas jakiś z najwyż- wreszcie na coś niezaznanego. 
spólstwo. Natomiast sferv wyżs?:e (na- bronna ł::inia. w której utkwiło ostrze szcm US7anowaniem. ( 
turalnle z newnemi wv.iąt'<'ami) stC1no- strzafv. Dokri1 1(nlwiek poszła. wsz"<:lzie r--;a'ltata ci~za. A nad łut<i~m zgię- (i>a.fs~u c:iqe jutr:o). 
wiły zawsze bastion, o który rozbijała wlokły się za nią hipnotyczne spojrze-. tych komie pleczw górowała wyniośle; 

' 
~ 
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Włosy. ta ~·as.za <ndoba głowy tu.dz.. 
kieł, cą w-y&ta.wicne M wiele tuebezipi.ec;zoństw, 
które ~aij- 131& tem, 3.t skóra głowy jest zbyt 
.kcxmpf:.łoownyai , 01'1ła11em, a.teb,- mogła być ~­
pO<Wiedn:io pie-lę,gn'()Wana ~ pomocy śroclkow 
k.o.&metycll!lych, będących ogólari-c w użyciu. 

Cziasa~ mamy do qzynien!ia ze zbyt &ilnem 
f'llSz.czen.L@n s4ę sikóry (łupiE'ż), ~r;a~ znów 
motna Z11001bserwowiać zbyt s"J.u.e W)"dzielam.ie $ię 
tłuszczu {powiększ:t:nće gruc;zołów łojowych). Na... 
kży też qw:zględnić tę oko!ic:z.n·ość, że na wł.o· 
sa.c·h os~ wiele koniu. W ~zyshko to razem1 
twor.zy na skóne głlOIWV wia'l'Sotwę„ któr11 łaitwo 
:11dria.pać J!l'OWJa (ł~let) Na&tępuj.e swę<lzeai'e 
i p~ CIOCbaj' podiraiżmięMa ek6ry. co hez.. 
względnlę pociąta za sobt\ ziaini1k por.ostu wło. 
sów. Stio&owa.ni,e w tych wypa.dil<.ac;h środków 
t.akich jaki perfu.tnoo'Wa.ny apirytłUJS, grun'town~ 
mycie -głoWT przy pomocy mvdeł i t. p. jest po.. 
prostu przwtęps.f.wem w stósun.ku do naszych 
wł0<sów, Że w tvm kleTUn.k~ bardz.-0 wiele się 
g;rz.eszy, nie . tiruba · s.pecja:lui<e .dowodz:.ić, za ~­
wód metą słutyć eałe rzeszie łudzi imoa:rtw .o­
nych wypMtanie~ . wł-06ów, . wtg!ędn~e lud.m, któ-
rym włosy jui p0wypadały. · 

Po SiPf'atwdzeniu ·'Prle.z prof~6w uniwer.sy­
tefo iinit.eresuil\<:Yołi do-,;w;..aidezoeń,· wykonywanych 
w di.iie&iinie ~~tu · i (<~etyki wł.os6w, zo-
11tało st~et>diione z. ~ł~ J>,ew'.nośą'.ą. tę stooowa­
:nre ..SUTikrłs - ket.C:ii włosów w komplecie" 
w ba·rd.m krófldrn cziM'.e usuwa htp;ez, po­
wst1'Zymtje ~k włosów, a l!ialWet f.ui: wy. 
łyfiał-e mi>ejeiea pod wpływem tej kurecjj, z po· 
wirotern pol(rywt;1fa s'.ę wł.ooem 

T.ak samo leKa4"Ze i;tw~eirdrill, a pł'aktyk.a 
w'iek>krotnie ~zita Fa.kt. U myde S!~<>WV 
prey 'POmocy , Sil-.Jkrin - 8ham.noocu" i eodzi-en­
ne p'oelęttoowa<l'!łe włoslrw ,,Silv'krfn - Flu'd„ttt'' 
uq>l!'Wnia z.~howiune ta.~h at do pótnej 
~t:a.mści. . 

I.de~ $Łwornenia .,$'lvlikriin-~ura.cii wf<l<!iów 
w kompl·ecie", tiuloo ~oodk.a .O.o usun.'ęciia wsze!­
k:eh nied-Ol!l' . .;;i..Sań uwfo,..'enl111. i 11J~ tJ'O""O,t włosów, 
• s;1v•,for'll'j-F·luiii4" ~ .• S'<lv:ikriim - Sham1Pt0~'' j.'lko 
Ś'!IO<d1k.i d'(') p.ie\ę1łJl1acii włosów. urvecryw:isln.'.!i;. 
my dla d.".llbf'ł. sz~ro~i10h mas J1•.dzk.01§d. - Pro­
s'll7.')V azczególn~·e wszyetk1'eh Sz:>.'low.nych Cry­
t~lnllków, z;a:iin,te""'®Owianycb z.a~dn:<>111iiern uoro. 
stu w!IOlsów· ~r6eić 8i'ę d>0 n·~l.'l ('"~ode<;fać ku ... on 
bez.pb.mej ~r~ytki.) celem 00kb..°'Jd1D1e·j i bezpfat­
nej mt<lll"fO;aJOja. 

; • > e::;;zs„ Z 4 J - om a 

KUPON PRZESYLKI BE'ZPLATNEJ. 
Wysiać w ~perci.e ;:.a-o<pa~rzonej w ma.cz.ek 

~ff.rwy .oo: 

1 ko'Wa o 11ażdeł .,ełnel codzlnle poi.:zawsn od 8 
rano do ze wi~ór z Dworca Południowei:o 

I
l przy ul. Wólczańsklel Nr. Zł~ dofazd tramwa­

ł.:m 14. Czas przelazda I &Odz. 30 min. • 

: I Autobusv na l>OWilsHI linJł odchodza do Plotr-

lt>e••···········„····„, ........ „ •• „ 
Pierwsza Mechanlc1:na ł.6dzka W,11tw!Srnla 

li~tew i Ram owalDJth da UbrnióW i lniter 
E. SZMUDE i S·ka 

W LODZI, Wólcz<1ńska 109. 
poleca własnego wyrobu nalnow$zych wzorów 
LISTWY ł RAMY owalne. - - Hurt - Detal. ......... „ ............ „„ ........ ... 

JEtEU Cl BRAK eNEROJI, RÓWNO 
W AGI, jeżeli cięrpisz moraln!.;i, potrze 
buJcsz dobre! r1idy, napisz natych­
miast lmie. rok. miesiąc urod.zenia, o­
kreślę Twói charakter, zdolności: pr:z;e 
znĄcienie bezpłatnie (75 gr. znaczki 
POCztowe na ptzesytkę ~ałączyć). Ana 
liza siczerółowa hor<>skop. odpawie• 
dzi slYitnego · medium Evigny • Rara 

. kosztuie zł. J. - Przyleci.a osobiste 
I cały dzień. 
1 Warszawa. Psycłto-Orafolo~ Siyt. 
: ler • Szkolni.c. Nowowiejska 3Z. 

'~~~~·····~····„.~„ ..... 
· taillióii~i . ~~~!!~9!.J!~!.a.~n~e 
Powrócił. „ · ~rzy1muie do reperac~ 

speeialisla e.boTób 
: skómvch. wenerycr 

I nyeh i moczoplci<t 
.-ycb 

Piotrkowska 70 

l (ró~ Trauf!u!tat 
Tet 181-83 _ 

ut 6•!JO SłeP1tnia 78, Ul piętr«> 
Tanio, bo w 1't'VWataem miesz:k1niu 

. „Silvikrin" Jest nieocenionym śr o<lkiem na pm-ost wtosów, 1>0 użydu 
klllrn komp,letny<:h kuracji, porost wt osów jest nadzwyczajny, Jak to wyteł 
pr.zedstawiają podobi-z.ny, 

St1vlkńn.Verlrieb-, G~e1'11k „3-t Bćitc.".,,.ituse Zl-27 
Pros:r.ę mil. pr:zesłać be„?latni'C i f·rałlloo: 

t. Próbkę SiJ'l!i:lu·.in-Shą,m.pG.;mu. 

Przvimuie od S.3C' li•••••••••••„:-1 1

1~: 1~:~r;~· odd; I Rozmaite -· .· ··. 
de 8.30 w„ w :oie =· 

. dzielę i świc{4 oo 

Dzlekuic WP. za tak cenny środek przeciw wypadanfu whsów i i'O• 
lecam takowy wszvstkim, którym wypadają lub też wypadły wbsy. „Si,Jvi· 
krln" !:st nieocenionym śr{'<lkiem. )<to remu wszystkie inne nie dorównaJa. 

1..awiercie, dnia 80. 8. 1930 r. · 

2. K'5i11.tkę „Wypa,.ł~11n~ie i ret1~n·(!rada .włosów'' . . 
3 Doniesienia o ~1;1tec2'l!10.Ś ~i Silvikr)n. 

. Niai-wi.&lko 
Mi'ejsco<Wość 

nlt<oa ~ !. dom~ 

I 10-1-ei. Oddzittlna ~X.LAD Tap1cersko - MebloWJ po­
poezekalnia dla ~·ń aa.da oti:nniany. ta.pe~1!y. karetki no· 
-~----. łv kniesła., trema. z. Gabała, Główna 

Dr. med, Nr U. 14 

łłl!U 1VlftftK BURAKI pastewne dla krów do sprze­
li t•I . dania. MvśHwska Nr. 29. 22 ADAM MASZCZYK w f-e Krawozvk t S-ka. 

Chorobv •kórne SKU~P z mieszkaniem tanio do sprze· 
w.~neryc;zne~ \ecze- dania. ul. Orla t6. · · 

Słuchawlzl•j det' e"łl 't'o' r'· y,' g· ło"'-n·t~I, · 'o· OKT,o'R: . ·• rne ,·diaterm'lł·. dla· SKLEP z mieszkaniem do sprzPdania Il 11. -il termokoa~ulacią o· tanio z powodu wyjazdu. Dworska 59 
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i wenervczqycb POSZUKUJĘ oomocnika szlifierskiego 
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. ~ K n o~ f l Spe!ic61::;~h~e::,~~~6i;~ch, J nr. mle~.f li AK zr:;sT Ać ldetektYWem. Dzleki 
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„Sl.OŃCE" 
Napiórkowskiego ZS 

~--~~~~~~~ 

Dziś I dni następnych. 

~~u~lo~ .f air~an~~ 
wystąpi we wepaniałym obrazie p.t, 

lł~~1iei l ~al~i~~ 
Nas!ępnv progralll 11RA~O_t1A" 

W niedziele i śwleta od godz 
3-ei gra cała orl<iestra. Poczatek 
w dni powszednie o 5 pp., w so­
boty o 3, w niedziele o 1-ei. 

poszukuiemy od zaraz na miasto i wo dzinv po~ołudl'liow.e W · niedziele od 9-1. pp. l"ror skórne wep wa ofi<:vna l'-""P'-. --------
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1
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Konarzawski . i . S_llbba f iefiaDJU pra,;es sporionru 1 Mecz boksa~ski 
nadal „stre1ku1q !lłuttft6vsfa o•flarllonv o •a6ójsf070 na 6ołsftu Po!ska-t.Vęgrv w dmu 8 marca 

Dwaj bokserzy łódzcy Konarzewski . . 1 t Tenn!n meczu Polska-Węg.ry zo. 
i Stibbe nadal „strejkują„, Zaw.odnicy ci We franou~kt~h koła:h ~J)ort~VC'h po przewiezi~m go <.f szpltafa zmair • stał ostatecznie ustalony na dzień 8 mai 
nie bra.Ji udziału w meczu bokserskim dute zacle~awie·me budzi proces ~h nne-1 . Część św1aidków -~lerdzi, ;l;e obwi- ca w Poznaniu. Reprezentacja Polski 
Łódź-Brno ani też w meczu Łódź _ go zawodn.1'ka w rwgby f ernand'l. Tam.a.n n!·Ony atakował prz~c1w:nM~a \V sposó!? składać si~ będzie prawdopodobnie z 
Slą~ok. Charakterystyczne. te . za,rząd tou: oskarzonego o spo,w.odowani: ś:mer . medozowlony wbrew :stmej<\~Ym .Pr1~p1 zawodników poznańskich, u:mpełnio­
ŁOZl3 do tej pory nie przedslęwzl~f ·taa 1 ci Jednego z zawodm!(ow w czasie me- ~om. Jednakże sędzia me:zu t\\-:1erdz1. nych dwoma zawod·nikami śląsk~emi. 
nych kroków w tej sprawie i ·do dziś czu. ze atak zastosowany przei Ta1llantou j 
d·nia nie jest wiadome. co jest powodem Jest rzeczą v:iaoomą, ~ rugby na- należał do 9ozw0Lonych „1 oskarżone1~u P"ng nong1·śc1· azs u 
strej.ku" tych bokserów leży do najostrzeJszych ~ner sporto- nie można me zarzucić. :::;prawa powyż- 1 ·„ n • 

·• • wych. Chwilami gra ta jest nawet har- sza, w której przesłuchanych ma być ca b 'ć b d ł d · 
Sprosto anie dzo brutalna I tym damac1Yć ~ty. i~ jłY szereg e:kspertów i śwlad•ków oraz fa- • QWl ę q w o Zl 

. W gra ta nie we wszystkich kral•dt . jest . chowców sportowych posiada zasadnicze 1 W przyszłym tygodniu, bawić bę-
Sekretarjat ŁOPZN„u kMtlltłkuje •wprawiana. Ta!Ha-nt-ou s~ał w I z·ttaczenie dla rugbystów, i któryC'h dzle w Łod~i sllny zespół pin~-pongowy 

nam: że nic mu 11łe Jest wiadome c pr.l:e. lezasie ~ca:u śmktrt Ml~heta Prtdfe, atR prteclei k:1.1dy znaleźć sie 1no.t.e w S)'- AZS-u warszawskiego, który weźmie u-
ni.:s1eniu PZ~N ... u do Krakowa ł w spra- kuj~c go pono w niedoz~y sp."5eh. 

1
tuacji takiej Jak TaiHantO'.S. 'dział w turnieju urządzonym przez Ka-

wie tel z nikim nie pertraktował. Pradie u.legł nadwyrdenm kręgosłupa i dlmah. AZS z.najduje się obecnie w do--

•••••••••••••••••m••••1-••••1•••••••••1!111•••••••- 1 brej fortrlie i od szeregu tygodni odnosi 

Szanse polskiej reprezentacji hokejowej ··";J;~;;b1 krakowska 
Bez Adamowskiego I Kowalskiego nie od gra­

my w Krynicy poważniejszej roli 
pokonana w Cieszvnie 

łfokejOwY zespół krakowskie.i rł.ak• 
kabi pokonany zo~tał w Cieslytt'.e p!'zez 
tamtejszy zespół T.EV w staosunkn 3 :U. 
Sekcja Ma'kkabl krak(}wsl<iej wykaruje 
bardzo ożywioną ruchliwość. 

Jedno z pfsm sportowych uzyskało kłe, jak frtl, Tatzer, Trautenberg. T.o wielkich tradycyj. Czechów nie sta­
.wywiad ze znakomitym znawcą hokejo- tet Austrja będzie bardzo snna. Nie moż f w lam tak wysoko- Są tam przeważnie 
wym { znanym arbitrem p. Osięcimskim na się równie! ~udzić, że Szwecja be- gracze starsi. Gwiazdą ich Jest Male-
na temat sians polskiej repre:r:entacjl ho dz.ie staba. ceik. Nie przypuszczam, aby Dorazll I Powodzanfe pl•rw zago 
kejowej na wistrzostwach świata w Może jeszcze teraz n~ Jest w formie, Matem nie chcieli i.trać w reiprezentacji. li Il li 
Krynicy. P. Osiecimskl w ten sposób ale napewno o niej pr~o powróci. 1Coprawda między Niemcami i Czecha- kursu narciarskiego w łodzi 
wypowiada swoje zdanie w tej sprawi·e: I Kraj, gdzie hokej stoi tak wysoko i mi są stale taircia, ale konflikty te są . . 

„Jako sportowiec jestem zasadniczo · ma tak ogiromne rezerwy, na·pewno nie z~ykle zażegnywane przed mistrzostwa Sp?rt narciarski zysku1e. V:. Po!~ce co 
przeciwny wszelkim przepowiedniom wysyłałby do Krynicy zesp<>łu godnego mi . I raz większa popul~rneść. Pie • .vsz~ kurs 

. . · • nairciarski w Łodzi z.organizowany przez 
Porównama papierowe zostaJą często przez Ośrodek wychowania fizycznego 

rrzekreślone ambicją i ofiarnością dru- P11·s1rzoslw I saneczkowe Polski· cieszy się ogromnem powodzeniem. przy 
~yny, zwłaszc~a w walce ~ tak wielką czem nie wszyscy chętni mng-li bvć do--
:.tawkę Jak mistrzostwa. świat~ I Europy puszczeni do Jmrsu z powodu braku tak 

~śród 1.1 zgtoszon~c.h panstw zary- roze .... rane zosian„ W' Krgnic:g dużej ilości sprzętu. 
sowuJą slę Jednak wyraznie pewne gru- • -. 
ny o .odrębnej zuipelnie klasie. Przede- W dniu 25 stycmła rozoaczną słe w I zachęciły do wytężonego treningu na to T "' • 
wszystkiem Kanada I Stany Zjednoczo-. Krynicy mistrzowstwa Polsiki saneczko- rte krynickLm, gdzie wre praca przygo- rZBCIB Z\VYC~ęs \VO 
ne, które konkurencji europejskiej oba- we w konkurencji międzY'tlarod-oweJ t towawcza. 
wlać się l}ie potrze~ują. . I nast. pro~ramem; t) Oleg pa.nów JedYn-1 Na ~zas zawodów tor zostanf~ w ca· kanadyiczvków w Berlinita 
. Sz~~CJ~ .f AustrJa będą prawdof)Odob ki, 2) iBeg P3.ń 3edynkł, 3) Bieg ~nów 1 loścl zalodzony •. a ~lę~ nastawiony na Kanadyjski zespół hokejowy Manlto--

me naJs1ImeJsze z pośr.ód państw e~ro- I dwój.ki. 4) .Bieg mfesza~y dwótki. Wsz~ 1 ma·~sy:małne chyzośc1 i najtrudniejsze ba rozegrał w Berlinie trzecie spotkanie 
peJsklch po ;rupy te1 ry10te i pov.:mna stkie bioegi od'będą się na "!zestr-rem lwanmki- . . hokejowe tym razem z teamem etllt'opej-
dotączyć się_ I olska. Mowie powmna, 1400 m. toru sztucznego na Gorze Par- Z:rfoszenia zaw.(}dn!ków prz~Jmuje skim, skała-dającym się z g-ra:~y niemie 
bo los nasz Jest w naszych rekach. Mu- kowef. sekc1a saneczkowa K. T. H. Krymca na ckich czeskich i austrajckich Kanadvj-
~imy .wt~o ~kłonić .Kowalskiego do gry j Zawody te. wYWOfafy. bard·zo wiel·kie I ręce PfZ>ewod~iczącerro P. Jodfov:skiego. czycy bez wlęhzego wys!ł1~ 11 ~dnieśli 
1 tremngow 1 uprosić Adamskiego, by z zalnteresowame na terenie mlędzynaro- Komłs1a Zd·ro1owa. Zarząd sekc1.f czyni sUJkces w stosunku 4 ·O. 
ze.chciał zagrać choć 5 min. w katdej dowvm. przyciem tor w Krynicy ma I starania o wpr.owadzenle na tor bołile- · 
t.ercjl. I swoją ~ławę. Udział czonków H. o. w. tów, tj, bobslejów w obsad7ie dw6jek, Walne· zab n· 
Drużyna polska z Adamowskim i Kowal z Czechosłowacji zapewniany. równiet by prezjść P<'>łem do piątek. w ten spo. li ra IB 
skim na obronie ma wielki~ szanse .. Bez; oezekiwlllni sa go~eie z Oąutsclter Rodeł sób 1;0S!anie zr~aliz?wanv orog-ram ttłru Polskiego ~w. lawn-tenisowego 
tych giraczy z Sokołowskim i KuleJem, bund z Treiptov a/Rega oraz zawodnicy kryn1ck1ego. ktnirv 1e~t zbudowany r6w-
Vliaterskim spada z•decydowanie do trze Au!'trajckiego Związku saneczkowego w rtid do użytku bobsl·eia. Bobletv za- Walne zp;romadzenle Polskle~o Zw. 
,;iej grupy, którą tworza Czechosłowa-1 Modlin~. mówione zm:taty w Schubertwerke w Lawn-Tenisowego odbędzie !'ię w dniach 
~ja, Francja, Anglja. Czwnrta gruipa: Do~konaf.e wyn·lki naszych saneezka Niemc7ech tvl'ko nawzór. gdvż takie mo 21 i 22 lutego. P!erwsw dzieri :::ebrania 
Wtochy, Węgry. Ruimt1'nja zajmie przY-

1
irzy z Krynkv na zawodach międzynaro ~ą być wvproi::f~,.1rnw~ne w kraju bez ja- poświęcony będzie sprawom statut0-

nuszczalnie ostatnie miejsca. Zgłoszenie !dowych w Schme'ksle w Czechosłowacji kichkolwłek trudności. wym„ Zarząd w myśl brzmrnnla n!".'we~ 
SzwajcarH. stojącej na równi z dirugą g.o statutu wvbierany ma :Jyć co irok, a 
{rupą zmieniłoby wiele. Trnd.ności we- nie jak datychczas co dwa lara. Poza-
'.Vtlętrzne (spór ravos-St. Moritz), nłe· 'fło8!1mai4ol.1j 60'-s111r~&.ie · tern specjalna komisja kwalifika;yjna 
.::hęć z jaką szwajcarzy porzucają swe ~j 1f/iil • a„ ., ... "" ma decydować o przydziale do od·po-
c;óry, nastraja mnie co do Ich udziału · d • 1 wlednłeJ R"rupy o pewnej w:vsokości 
pesymistycznie. Charakterystyka posz- ff.ls~Pfir'iskl Jn!strz bokserski w wa ze ezytf 1>0rtir~a ski mistrz w ~a~?:e cięż- wpłacany-eh składek i !l.ość głosów. 
;;zególnych drużyn wypowiedziana w, półc1ez>k1eJ Marti.nez zmt-erzy się w Bar- kieł J~se Santa i mistrz wfo_k1 Rober!o 
'.)statnim wy,vladzfe wypadła tak blado ·celonie z doskona·łym francuzem Srior- 1Roberh. Sa11ta. który podniósł ost~tn.i'> 
i krótko, że chclal'bym ją uzupełnić. jtletlo. Hlszipa11 odntńsl wysokie ZWYCię- znacznie swa formę pokonał nrzec1wnł- Sukees Gerardłna 

Austrfa? ma ona kflkunastu graczy stwo na nuntkv w 10 rtmda~h· ka na pu11kty w 10 rundach. Bokse.rowł 
rJ z;vip"'f·nle wytrawnej zupełnie klasie Na I Ex-mistrz Eu1ropy bel~1jczyk l'er- temu przepowl<lda prasa amerykanska 

Jako zawodowca 

lodowisku może grać Jednak tylko s'ześ- nard DelarJle watczyt tego same)lo dnia bogatą orzy~zło~ć. Amators~i mistrz świata 'Y kot.ar~t-
~iu I tych sze~clu Jest w zeSPole WSV Iz francuzem Wllllamam-em Thomasem, W Miami walczył murzyn Ooc.Jfrey z wie Gerar~ln, który przed meda\\n~m 
.... ' Dlatego też ta d~iyna klubowa Je~t którego pokonał na puntky. włochem ~ot?UrMlo, które~o pokonał I czase!11 wz!ął rozbrat z amatf)rstwem i 
' · d J I s k I lęd j kłemJ bok przez k. o. JUŻ w drui:riej m!·nucle. Na· przernóst się do obozu zawod\lW.:ów, po 
}ardz1eJ zgrana o teamu reprezentacy TJ~t an a m zy eurodoe s 1 st~nym nrzeciwntklem fłnskona.łego :nu konał w swej pierwszej wake zawodo-
neg-o. serami są w Ameryce bar zo t>OTJU arne. hęd . p· weJ Micharda 

·Ale siłą teamu są znów :reurwy ta- Przed kilku d.nlaml w Bosk>nłe wal- fZY"lł zre 1erre Chatles. • ""ll••ra•••••••••••••••••••••••••• Eddie Ander.~nn. zamerykanflowany • "' szwed mlaf w Chica~o ~n.mnego pe- Helena W1ls 
~ I 4 • tfJ fj ł cha. Przeciwnika swel:!"o Blooma rzttdł • . . . .JaG a aen1so111a llJ ;,"' er n e on kilkakrotnie na desld riniru I zanosito me 1est na1/epszq tenis1stkq 

się na k. o., lec7, w dz.iesłąteJ .mnd~l·e 7.a Lista najlepszych tenisistek dmery-
~.udOD'O feł AossfoDJala 2 mlffonv •łofucft zbyt . ~fskie ll'dene11·1e zosta1e on zdy- kańsklch Jeszcze się nie ukazała. mimo 

Najwi~kszą halę tenł'Sową w ~uropielbie~fym tygodniu odbyty siew pawyt- ;:~~hfr~~;k':;· .. Bokser t·en walczy W to wlad~mem jest, że ttelene .Wils nie 
osia·da obecnie Berlilfl Trybuna ber- szej hali zawody tenis.owe z udziałem e P e! będzie ste znajdowała na merwszem 

! Ińskiej hali tenisowej · pomieścić moie I wybitnych tenisistów francuskich, a w mlfl~~~I ~~!~z~ Lf:i':ta J;hr;::Jze d;'~J !f!~scu tej listb. :'!1e~yk~ński Zwi1ą~ek zsoo os6~.. Budowa hali kosztowała bll- 1 pierws~ym rzędzie najlepszeyo na świe- cieżkieJ zmle;7vti swe sHv w wake eTf.- nfa, ~~~ Wt!~ ~i:1 zd~b~t:1 ,: r~k~z~: · 
~ko. ą_ m11J. ztoty~h· Hala wy~u<lowa~a I cie t~ist~ haloweiro Jeana Borotry. mi·nacyj.nej. Zwyclężyfa 1-eip~za techni- hieirłvm mistrzostwa Ameryki (mlstrzv 
zosta1a ~r~e~ n.iłktórych citoni\ÓW 3-h Mimo ii hala została wybudow~a !ka Scozzy. któremu se<faiowie przyznali I ni Betthy Nu thai) i brała u·1 i:ił b ·t 
najJ>owazme1szych klubów tenłsow.ych pod staranem okiem fachowców, to ,<;;>U- zwyde~two na „kt ł · uz._.. z. Y 
w ~:':'."linie. którzy zatoivli towarszyst- j naik różni się prz~id nd placu tt~sowe · · pu · y. ma 0 razv, w 

5 
impr:.::J;..;:erykansk1ch. 

wJJ "A nazwą: .,łfalen-Tenis Cl.ub-Ber- go f n·ie wszyscy tenłsikł en.Ją s~ w 
lion. I nief dobrze. . , , 

Poważny udział w tym towarzystwie Ani świaHo nię Jest nai[epsze, ant po.. 
oosiada finna Dunlop, która zastrzegła , wietrze n!e jest ta·kte jak na ~laea tenlso.. 
sohlie jednak, że we wszystkich łmr.re- WY"'}, .slówem hala nie jest. W stanłe Ca.J· j 
zach te·nlsowvch w tej hall u.tywaMe be· ,kowme zą.ątą()!ć kortu te111sowego. 
dą tytko oiłk! wyrobu tej fhrmY· W lłw 

STO LAT .BRONILIŚMY MOWY. ALE czyż WALKA SKONCZO·· 
NA? SPÓJRZCIE POZA GRANICE! 

Zł6ż grosz na „Fundusz Polskiego Szkolnictwa zagranicą"., na konta 
.P.. K. O. 21895. Komitet.u Ol;ld:todu 25-leQa. .W alki o Szkole Pol.r,ka. 
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irzowie swiafa 

! 

Mistrzt. w~ką drużyną hokejową jest kanadyjskJ zespół „Manitoba", który wal· 
czyć będzie w Krynicy o tytuł mistrza świata na rok 1931. Kanadyjczycy przy. 
byli już do Europy i onegdaj stoczyli pierwsze spotkanie z hokejową drużyną ber· 

lińską, zwyciężając ją w stosunku 7 : 1. 

Odkryc·fe grobowców z Drzed 4000 iet 

Angłelsko-amerykańfka eksoedycja naukowa, prowadząca wykopaliska w Ur. w 
Chaldei, natrafiła na ślad grobowców królewskich, pochodzących z przed 4000iat 

Wystawa rasowych zw!erząt w BerllqJe 

Na tegorocmeJ wystawie rasowych zwierząt w Berlinie, powszechna uwa2ę 
· zwracała_ rodi.ina białych angorsk,ch kotów. 

I . 

< 

lodzie 

. ,_ 

Fragment meczu drużyny hokejowe) „Manitoba' z bert:ńskim klubem hokefoWYm 

UrOCZJSIOfCI Drawoslawne W ~ydze 

Rok rocznie prawosławni zamieszkali w Rydz~ obchodzą w pierwszej dekadzie 
stfcZnia św:ęto wody. Procesja na cze:e ·z ,ar.cybiskupem ry~kim Iwanem, udaje 
się na wybrzeże Dźwiny, z której po poświęceniu, czerpie wodę do iłaszek i szkła 

nek, zanosząc je do domu. 

, ! I , 

t.a.wina skalna zasvp31• 'J"ieś włoską · 

Wieś Lecco, nad jeziorem Como we Włoszech, została zasypana olbrzymt:i rka!­
ną law~ną, która 2.niszczyła wiele domów Dotąd z pou skuł wyc.fo.by~o 4 trupy. 

Redakcja 1 AdmlnlstracJa: tódt, Piotrkowska 49. Tel. Administracli: lZZ-14. TeL RedakcJI: 117-24. 136-43, 136-44, 189·0~. 180-80:_ Konto P. K. O. „ Wydawnictwo Rco_ub_J~_:i.:__ Nr. 68.lł'l. 

Oddziały : KRAKÓW: ul. Pijarska 4. tel. 165-00. KATOWICE: Biuro dzienników „Haga" Wincen_ty Szc~el'.>aniak. ul. 'f'.iastowska .9. SOSNOWIEC: Biu~o dz i.en~ '.ków Józei l) l ~~v~~\ . 11 1 ł-.:o maia 
Nr. 23. BĘDZIN: Biuro dzienników J. łi ! aw:>k i , Małachowskiego l. DABROWA GÓRNICZA: Biuro dz1en. J. łilawsk1 , 3-go Maia 4. ZAKOPANE. Walerru.n Jom.ee, Krn. o.v.in 30 

. - . --- ··-- ---·----·-- ----
n t l OgłQSZenia• W tc .. kście 50 gr. za . wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpalty); r re numera a: Z kosztami przesyłki pocz.towei zl. 3 gr. ,50 . mi.es~.~z~~ - -

1
. .- . . . • nckrolo:d .40 gr. za wiersz milim. Drobne: za slowo 15 gruszy. 

• • • 
1 Iilljmnielsze z1t. · J.qO. Poszuk.iwanie p,raęy: z,a ~towo . io groszy, n.aimniejszę zł. 1.20. - ~ ' ·- - -·-----

Wydawca i druk.: Wydawnictwo .• Reoublika" SD. z ogr. odp. Lódi, Piotrkowska 49 Redaktor odpowiedzialnY! . Jan Grobelniak. 




